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(Paryzkie wiadomości o naznaczeniu kongreuu 

na 11. czerwca są jeszcze niepewne. — Kongres 
nie jest rękojmią pokojowego załatwienia. — Za­
jęcie Ada Kaleh przez Austrjaków. - W sprawie 
foi tyiikowania Siedmiogrodu. — Anstro-węgierskie 
sprawy parlamentarne.)

Wczorajszy wieczorny Journal des Debata 
doniósł kategorycznie — jak opiewa telegram — 
że już przyszło do porozumienia między Anglią 
a Moskwą, a zaproszenia na kongres już nie- 
tylko wysłano, ale że już mocarstwa wszystkie 
przystały i.kongres d. 11. czerwca zbierze się 
w Berlinie.

Z tejże samej daty londyński Obseruer ró­
wnocześnie pisze, że wiadomość o osiągnięciu jnż 
porozumienia i ędzy Anglią a Moskwą jest 
przedwczesną, chociaż widoki osiągnięcia tego po­
rozumie: ia się nie zmniejszyły. Więc jeśli w 
Londynie aż do wczorajszego wieczora — jak 
donosi dalej Observer — jeszcze gabinet angiel­
ski nie powziął co do propozycji Szuwałowa ża­
dnej takiej uchwały stanowczej, któraby ostate­
cznie miała służyć za poastawę do uregulowania 
spornych punktów, odnoszących się do warun­
ków kongresu, więc wiadomość Journal des De- 
bats i Ajencji Hmasa nie jest jeszcze pewną. Ze 
wszystkich wiadomości, które dzisiaj nadeszły, 
wypływa wprawdzie, ii, umówioną jest rzeczą 
zwołanie kongresu do Berlina, i że wszystkie 
mocarstwa przyjmą zaproszenie, a może już i 
zapytane czy zaproszone, oświadczyły swą goto­
wość, ale samo zebranie kongresu dopiero wte­
dy przyjść może do skutku, gdy przyjdzie do zu­
pełnego porozumienia między Anglią a Moskwą 
przynajmniej co do najogólniejszego sformu­
łowania. każdej kwestji. Dotąd jednak z Londy­
nu niema o tern wiadomości kategorycznej.

Zresztą i przyjście kongresu dł> skutku nie 
jędzie żadną rękojmią pokojowego załatwienia. 
Bez kongresu mógłby się stan obecny zbrojnego 
obu przeciwników wyczekiwania przewlekać bar­
dzo długo, lecz gdy na kongresie przyszłoby do 
ścisłego określenia każdej kwestji spornej, i za­
ostrzyły by się antagonizmy interesów pojedyn- 
czych mocarstw, wtedy rozejście się kongresu 
stałoby się i początkiem wojny.

Pomimo więc wiadomości o zebraniu się 
kongresu, nam sytuacja wydaje się niezmienioną, 
bo niepodobna nam uwierzyć, ażeby Moskwa, 
dla uniknienia wojny, istotnie porobić chciała na 
Kongresie tak daleko idące ustępstwa, iżby in- 
teresa wszystkich pojedynczych mocarstw m^gły
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być zaspokojone. Takiego upokorzenia się zupeł­
nego Moskwy niepodobna się spodziewać.

Wracając do kategorycznej wiadomości pa­
ryskiej o zwołauiu już kongresu na dzień 11. 
czerwca — zwrócić musi uwagę okoliczność, iż 
d)tąd z żadnej innej strony, ani z Wiednia, ani 
z Berlina, ani z Petersburga nie ma potwier­
dzenia tej wiadomości. Wszak podobne fakta 
wielkiemi fanfarami roztrąbianc by natychmiast 
po całej Europie.

Bellr gerant dlii, tu Austrja felix bogać się 
bez wejuy! Już donosiliśmy, że stojący na pogo­
towiu od kilku tygodni pułk piechoty br. Sokce 
wicza w Temeswarze otrzymał rozkaz wyruszynia 
w pochód dla zajęcia warowni i wysepki turec­
kiej Ada Kaleh, poniżej Orszowy, niedaleko punk­
tu stycznego Siedmiogrodu, Rumunii, Serbii, i 
możnaby powiedzieć, Bułgarji. W sobotę ogło­
szono we Wiedniu telegram z Konstantynopola 
d. 24. bm., że Porta zawarła z ambasadorem 
austrjackim umowę, według której załoga ture­
cka ma opuścić, a załoga austrjacka obsadź,ć 
Ada-Kaleh, i że oddanie to nastąpi w sobotę lub 
niedzielę. Ale już wraz z ogłoszeniem tego tele 
gramu Nowa Presse mogła donieść, że zajęcie to 
dokonane zostało w sobotę w południe. Według 
doniesień w Nowej Pressie z Orszowy z soboty, 
załoga turecka w Ada-Kaleh wynosząca 600 ludzi, 
wsiadła tegoż dnia na parowce, i będzie do Bo- 
śnii przewiezioną. Dział swoich nie zabrała, tyl­
ko dała je Austrjakom do przechowania. Zara 
zem wojsko austrjackie obsadziło pas ziemi przy 
kolei pod Orszową (ku Wiereiorowej w Rumunii), 
który uważany jest za neutralny.

Powyżej mamy już jedno doniesienie, w jaki 
sposób przyszło do zajęcia Ada-Kaleh przez Au 
strję, ale bardzo ogólnikowe: na mocy umowy 
między Portą a hr. Zichym. Pester Lloyd w te 
legramie z Wiednia d. 24 bm. powiada: „Zapo­
wiadanemu przez Portę życzeniu, aby wojsko 
austrjackie zajęło miejsce (zluzowało) pozost 
łych w Ada Kaleh żołnierzy tureckich, i aby Au- 
strja tymczasowo objęła inwentarz tamtejszy — 
stanie się zadość". A więc Porta życzyła sobie 
tego.

Inaczej jednak powiada Tagblatt w swoich 
dodatkowych doniesieniach. Mimo że „Nac.htra- 
gi“ tego pisma nie wielkiej zażywają reputacji, 
tym razem jednak ma ono podobno słuszność.

, Otóż rok już temu oświadczyła Austrja stanowczo, 
że jakbądź wypadnie wojna moskiewsko-turecka, 

'ona musi sobie zapewnić posiadanie tej waro- 
vnej wysepki ze względu na wolność żeglugi na 

‘ Dunaju; wszelako nie było żadnej umowy co do 
czasu oDjęcia jej przez Austrię w posiadanie. 
Dlatego to w traktacie san Stefańskim Moskw a 
sty pulo wała. tylko, aby Ada Kaleh została przez 
Turków opróżnioną a jej fortyfikacje zniesione, 
bez dokładnego wskazania przyszłego jej wła­
ściciela, — wszelako oświadczyła Serbom, aby 
się nie ważyli usiłować opanowania tej wySpy, 
a nawet zakazała im trzymać wojsko w pobliżu 
Austrja wolała wprost ułożyć się z Portą, ale 
gdy dotyczącą umowę zawarto w Konstantyno­
polu, zawiadomiono o niej posła moskiewskiego, 
ŁabanoWa, który nie wytoczył ztąd żadnej dy 
skusji.

Że Austrja ma w tej sprawie przyzwolenie 
Moskwy, a nietylko Porty, to już z tego wyni­
ka, że inaczej Austrja dopuściła by się tym kro 
kiem faktycznego rozdarcia i nieuznania traktatu

sanstefańskiego, i poprostn gwałtu, którego się 
mocarstwa tylko dopuszczaią w razie, gdy wypo­
wiedzenie wojny lada chwilą ma nastąpić. Porta, 
według tego traktatu, była już tylko w faktycz- 
nem posiadania, ale nie właścicielką Ada-Kaleh. 
Puńkt 3. tego traktatu bowiem stanowi:

„Ada-Kaleh będzie opróżnioną a jej fortyfi­
kacje zniesionemi. Komisją turecko-serbska w 
asystencji komisarza moskiewskiego ustanowi na 
gri ncie stałą linię graniczną w przeciągu trzech 
miesięcy... (Te trzy miesiące upływały d. 3. 
czerwca; na tydzień przedtem, bo 25 b. m. wy­
szli ztamtąd Turcy, a weszli Austrjany; p. r.) 
Delegat bułgarski będzie przypuszczony do prac 
tej komisji, gdy się komisja istanowieniem gra­
nie między Serbią a lułgarją zajmować będzie."

Doniesienia Tagblattu popiera ta okolicz­
ność, że tak Rumuni jak Serbowie mogli w cza­
sie wojny do szczętu zniszczyć ze swoich brze­
gów i zająć tę wyspę turecką, a jeżeli tego nie 
uczynili, to tylko bojąc się narazić Austrji. Dh 
Austrji posiadanie tej wyspy jest bardzo ważne, 
gdyż w razie wojny daje jej możność zamknąć 
Dunaj w górę nieprzyjacielowi, któryby był w 
posiadaniu dolnego Dunaju; handel i dowóz ma- 
terjału wojennego na środkowym Dunaju miałaby 
Austrja zupełnie zapewniony, zwłaszcza gdy za­
jęła i wspomniany pas neutralny. To ostatnie 
zajęcie zapewni też wybudowanie kilku kilome­
trów Kolei żelaznej z Orszowy do Wierciorowy 
(w Rumunii), dotychczas omnibusami i wozami 
przebywanych.

Warownie w Ada Kaleh założył był cesarz 
Leopold I., a znacznie wzmocnili Józef I. i Ka­
rol VI. Austrja dostała tę wyspę w r. 1685 w 
skutek pogromu Kara Mustafy pod Wiedniem 
przez Sobieskiego ; Turcy deptali ją napowrót w 
r. 1738. Naprzeciw tej w^spy na terrytorjum 
siedmiogrodzkiem zakopał był Koszut, ustępując 
z Węgier, koronę św Szczepana. Warownie dzi 
siejszym wymogom już wcale nie odpowiadają; 
złożone są z potrójnej linii obronnej, o 11 bastjo- 
na eh i z murami ja  3 do £  metrów wysokiemi, 
które połączone są krytemi, lazamatowemi dro­
gami. Austrja wysłała tam podobno 6 dział i 
kompanię saperów — czy aby zburzyć czy na 
prawić fortyfikacje, niewiadomo. Załoga ma wy­
nosić dwie kompanie.

Zrazu zapewniano półiu«ędowo we Wiedniu, 
że Austrja tylko tymczasowo zajmie Ada-Kaleh, 
i że otrzyma ją stale dopiero wtedy, gdyby kon­
gres w ogóle uchwalił zniesienie fortec naddu- 
najskioh. Frmdbl. powiada jednak, że zajęcie to 
będzie stałe. Natomiast Stara Presse mówi o za­
jęcia i umowie z Portą tylko jakby o pogłosce, 
w kołach parlamentarnych obiegającej! 1
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W sprawie zbrojenia s«ę Austrji, mamy 
tylkn nowe doniesienie jedno, a to , że węgierski 
minister obrony krajowej okólnikiem wezwał 
nadżupauów siedmiogrodzKich, aby pontonierom, 
zajętym przy fortyfikowaniu Siedmiogrodu w 
przesmykach karpackich, wszelkięj użyczali 
pomocy

Delegacja węgierska odbyła już w sobotę 
urzędowe posiedzenie, ale było to tylko otwarcie 
posiedzeń, bez żadnych, rozpraw. Delegacja przed- 
litawska miała być na jutro, wtorek, zwołaną. 
Oświadczenia swoje złoży jednak Anurassy, czy 
to w komisji, czy w samejże delegacji, dopiero

po wyświeceniu się położenia, powrotem Szuwa ■ ( 
łowa do Londynu utwurzonego.

Sejm węgierski odroczony do d. 12. czerwca 
z powodu sesji delegacyjnej we Wiedniu.

W przedlitawskiej Izbie posłów tylu się 
mówców już zapisało do głosu w sprawach ugo­
dowych, że posiedzenia będą zapewne dnia 6. 
czerwca przerwane, a d. 20. czerwca nanowo 
podjęte, potrwają aż do załatwienia spraw ugo­
dowych, tudzież wiadomych trzech ustaw spe­
cjalnie przedlitawskich, poczem nastapi uroczy­
ste zamknięcie i nowe wybory do Izby posłów.

Niezawisłość Koła polskiego i pos°ł 
Smarzewski.

Z Koła polskiego odpada liść po liściu. Tyn 
razem przyszła kolej na jednego z najznakomit­
szych naszych delegatów, posła S m a r z ew- 
s k i e g o.

Sprawa pana S. ma własną swoją historję, 
charakteryzującą zarazem nieźle stosunek Koła 
polskiego do rządu.

Wiadomo, że nad Galicją wisi miecz Damo- 
klesa w postaci rządowego projektu o oszacowa­
nia gruntów celem opodatkowania. Projekt ten, 
rozbierany swojego czasu obszernie w dzienni­
kach, jest zwrócony głównie przeciw Galicji, 
gdzie nie z winy kraju, ale z winy rządu, który 
nie uskutecznił na czas pomiaru, tylko na pią­
tej części obszaru szacowanie zostało dokonane. 
Cztery piąte obszaru w Galicji mają być w moc 
projektowanej ustawy oddane pod samowolę re­
ferentów rządowych bez żadnej kontroli. Ztąd 
spadnie na kraj nieusprawiedliwiony ciężar w 
wyższym podatku gruntowym, ciężar stały, któ­
rego oczywiście nikt nie jest w stanie naprzód 
obliczyć, który jednak co najmniej krocie, a mo­
że miliony rocznie wynosić będzie.

Kiedy więc przed dwoma tygodniami mini­
ster dr. Ziemiałkowski przybył do Koła, aby mn 
warunki ugody z Węgrami jako ultimatum rzą­
du przedstawić, przewodniczący Koła, p. Gro­
cholski, oświadczył ministrowi, że Pólacy są 
wprawdzie gotowi poprzeć w tej sprawie rząd, 
że jednak żądają wzajemnych koncesyj. Nie prze­
sądzając uchwał Koła — dodał p. Grocholski — 
sądzę, że wyrażam jego zapatrywanie jeśli żą­
dam, aby ministerjur w s t r z y m a ł o  r o z ­
p r a w y  w I z b i e  n a d  p r o j e k t e m  n o w e j  
u s t a w  o o s z a c o w a n i a  g r u n t ó w .

Dri Ziemiałkowski m ął to ad referendum, 
i zaraz nazajutrz oznajmił p. Grocholskiemu, że 
rząd jego życzenie uwzględnił. Rzeczywiście też 
pomimo wniosku Plenera, grbjekt nie zosłał po­
stawiony na porządki nziennym.

Trzebaby jednak włębiąj rrestodsaT i ą-. 
■Jr> tym ffiumfeA y i Sife - ±  Rząd _ 
dopoRi Polacy kwestji dla megj żj mocnej, to jest 
kwestji ngodowej głosami swemi na stronę obe­
cnego rządu nie rozstrzygną. Skoro to s* i stanie, 
projekt ustawy, już przez komisję przyjęty, zo­
stanie Izbie przedstawiony, i przeciw głosom pol- 
skim: uchwalony. Wszakże sam prezydent Izby, 
stawiając na posiedzeniu 23. bm. program dal­
szych czynności, powiedział wyraźnie, że bezpo­
średnio po ustawach ugodowych, prawdopodobnie 
jeszcze przed Zielonemi Świętami, przyjdzie na 
stół nieszczęsna nowela o regulacji ponatku grun­
towego 1 A zatem, całą korzyścią byłaby zwłoka 
k i l k o t y g o d n i o w a ;  opiekowanie się intere­
sami Łrajowemi przez delegację, byłoby tylko

blichtrem dla zamaskowania bezwarunkowej mi- 
nisterjalności!

Z tego wychodząc stanowiska, postawił po­
seł Smarzevski na posiedzeniu Koła dnia li 
bm, wniosek tej treści: Koło uchwali wezwać 
rząd do c o f n i ę c i a  zgubnego dla kraju pro­
jektu; dopóki zaś to nie nastąpi, będzie we 
wszystkich kwestjach głosować p r z e c i w  rzą­
dowi.

Rozprawa nad tym wnioskiem trwała przez 
dwa posiedzenia Koła. Wniosek popierali posło­
wie Czerkawski, Kozłowski, Skrzyński. Więk­
szość atoli mówców cz~riadczał& się przeciw 
wnioskowi. Przytaczam nawet i ter argument, 
że nie wolno Galicji wielkiej sprawy narodowej 
dla interesów swoich specjalnych narażać. W 
przekonaniu mówców, którzy z tego powodu 
wniosek odpierali, utrzymanie obecnego rządu w 
Przedlitawii przy władzy, jest widocznie dla Pola­
ków sprawą n a r o d o w ą .

Wniosek p. Smarzewskiego został ogromną 
większością głosów odrzucony. Postanowiony 
wniosek, aby co do tąj sprAwy uchwalić taje­
mnicę, cofnięto na przedstawienie wnioskodawcy.

Nawet myśl. poaana przez jednego z tych, 
którzy wniosek popierali, żeby w razie odrzuce­
nia wniosku, porozumieć się przynajmniej t  ga­
licyjskimi członkami Izby panów, a ostatecznie 
udać się z przedstawieniem zamierzonej krzywdy 
do Najjaśniejszego Pana, nie znalazła W więk­
szości poparcia, w ezem należy przyznać więk­
szości ścisłą konsekwencję, bo wszelki krok w 
jakimkolwiek kierunku przeciw projektowi rzą­
dowemu uczyniony, byłby dla rządu niewygo­
dnym i przykrym.

Tym sposobem Koło polskie zeszło z osta­
tniego już stanowiska, które mogło mieć jaką­
kolwiek cechę polityczną, to jest stanowiska u- 
tylitarnego, i dobrowolnie w sprawie dla kraju 
niezmiernie doniosłej złożyło u stóp rządn broń 
niezawodną, bo zagrożenie opozycją bezwzględną 
ze strony Polaków stawiało rządowi wprost kwe- 
stję gabinetową, i musiało go zniewolić albo do 
nstąpienia z ław ministerjalnych albo do n- 
względnienia słusznego żądania Galicji.

Poseł Smarzewski nie chciał przyjąć odpo­
wiedzialności za taką politykę, oświadczy' też 
zaraz po odrzucenia swego wnioBku, iż uważa­
jąc uchwałę Koła jako programową i stawiającą 
Koło stanowczo i bezwzględnie po stronie obe­
cnego rządn, ustępuje z komisji parlamentarnej, 
której zadaniem jest program Koła do spraw 
nieprzewidzianych uehwałami Koła nierozstrzy­
gniętych stosować.

Na posiedzeniu Izby z 23. bm. łożył p. 
Sffis rzews d także mandat do a półnych delega3 
<ji, nie chcąc zapewne podzielać odpowiedzialno • 
*Bl aą ..bttjpotfeB *a *  »* deteeetów,
córym wspomnianą uchwałą t  jA w u , Dńs.' 

większość mówców intencją sposób zachowania 
się również i w delegacji został wskazany

Wiadomo, że na opróżnioue przez p. Supa- 
rzewskiego miejsce wybrało Koło polskie dó <fa- 
legacyj ws. ilnych... p. R y l s k i e g o  Nazwisko' 
to — to program..

Korespondencje „Gaz. Nar.“
Z nad g r a n ic y  Kongresówki.

Powracam z Królestwa zgrozą przejęty, wi- 
dząc niejedno a słysząc opowiadania, jakie w

a.‘ P O D  O B U C H E M .
Powieść

przez

TEOD. TOM. JEŻA.

(Ciąg dalszy.)

Argument ten, podsunięty, jak się domyśleć 
łatwo, przez Jana Baotystę, neutralizował tarany 
hrabiny. Panna Julja chwyciła się go oburącz. I 
przemogła.

Ojciec pozw olił; matka się zgodziła.
Ślub odbył się formalnie i legalnie.
I klamka zapadła.

Pani Wurska nie długiego potrzebowała czasu 
na to, ażeby poznać, że to, co miała za złoto, 
jest a] lażem podłych metali; że to, co się jej wy­
dawało drzewem potężnem, korzenistem, kona- 

_rzystem : pod stropy niebieskie wierzchołkiem 
wybtegającem, iest pruchnem. Nazywa się to roz­
czarowaniem —: wszak tak ?

Rozczarowanie jednak nie przyszło nagle, a 
to dlatego tylko, że własnym uszom i własnym 
oczom  wierzyć nie chciała.

Ze strony Jana Babtysty zachodziła ta oso­
bliwość, że on nie nadużył dobrej wiary pani 
Julj Przedstawiał się jej takim, jakim b y ł , był 
zaś człowiekiem powierzchownym , świecącym 
całkowicie na zewnątrz. Stanowiło to całą jego 
wartoś'', którą on pielęgnował i wyKazywał. W ( 
względzie tym wydoskonalił się i odgrywał role 
swoje z takim spokojem sumienia, z jakim aktor 
na deskach scenicznych występuje w roli zbro­
dniarza.

Panna Julja, to co było rolą, wzięła za rze­
czywistość, w rzeczywistości zas widziała nie co 
innego, jeno preludium, wstęp, zapowiadajitcy 
skarby życ-a, złożone z bogactw nieprzebranych, 

iukała się w ięc ; oszukała się jednak
salha.

Po za ter co^ pan Wurski wypowiedział, 
nie było mc Znakomitość zmieniła się w czło­
wieka pospolitego, zajętego sobą.

, -  Rp”  ^ y n a m v  tycie... — rzekł do niej 
•wkrótof pc ibfibżt

Ona skoczyła na niego, ramiona mu na szyję 
zarzuciła i obdarzyła go tym gorącym radośnym 
uściskiem, który obojętnym nie jest dla naj­
zimniejszego.

On się zadziwił.
—  Rozpoczynamy życie !.. —  zawołała z unie­

sieniem.
—  Mamy przed sobą zadania...
— A ch ! zadania...
Nie rozumieli się. Jedno szło — jak to się 

powiada do Sasa, diugie do łasa.
Pan Wurski ramionami ścisnął i później do­

piero wytłumaczył, że zadania życiowe dwie mają 
strony: jednę zewnętrzną, drugą wewnętrzną. Ze­
wnętrzna odnosi się do świata, do ludzi.

—  W e względzie udzielania się im... — my­
ślała pani Julja.

—  W e względzie wyzyskiwania ich... — my­
ślał pan Jan Babtysta.

Wewnętrzna tyczy się naszych własnych 
serca i duszy.

— W e względzie kształcenia ich... —  my­
ślała pani Julja.

—  W e względzie okiełznania on ych .. — my­
ślał pan Jan Babtysta.

Młoda kobieta, wobec małżonka, którego 
sama sobie wybrała, znalazła się w położeniu 
dziwnem i przykrem. W ierzyć nie mogła, ażeby 
to miał być ten sam człowiek, który w Pradze, 
w Teplic, w Dreźnie byl dla niej duchem opie­
kuńczym-

—  Nie, to być nie może... —  mówiła sobie 
w duchu. To...

Czuła się, jakby odepchniętą, odtrąconą. W y­
dawało się jej, że on ten sam, a ona to, będąc 
od niego niższą o niebo całe, jest dysharinonji 
powodem.

—  Mój Boże!.. — żaliła się. Cóż ja pocznę?..
Modliła się o natchnienie i zadała raz sobie

zapytanie takie :
— Czemuż on mnie nie podnosi do sieb.e ?.. 

Jaż jestem dla niego drugie jego ja ! ,  jego żona...
Często się zdarza, że postawić pytanie, jest 

to, odpowiedżieć na takowe. Zdarzyło się to pani 
Julji Postawiła pytanie i, w następstwie logi- 
cznem onego, stukała swego małżonka na wy- 
ijnąch i, JSuhMjf vnapróAnę Cj?an^;gą nie bylu.

W yżyn y zaludniały inne jakieś postacie, widziane 
w czasach jej rojeń dziewiczych; on nie znajdo­
wał się śród nich. Pękła banka kryształowa — 
ach, nie kryształowa nawet —  mydlana.

Pani Julja uczuła się upokorzoną głęboko.
Nie było jednak rady. Klamka zapadła.
Państwo W urscy powrócili z Drezna wprost 

do Czeluść ina i zamiesekali we dworze, w któ­
rym niegdyś mieszkali hrabstwo Dzierzejewscy.

Czeluścin był to mająteczek, nie nadający się 
się do prowadzenia na nim życia na wielką skalę, 
będący jednak, jak wszystkie w ogóle mająteczki 
tego rodzaju u nas, wybornym do powiększenia 
fortuny punktem wyrhodnim. Na wioskach na­
szych, dających przy rządności 12 proc. intraty, 
fortuna robi się sama. Chodzi jeno o to. ażłby 
jej nie przeszkadzać. T oczy się on?, niby lawina, 
oblepiająca się śniegiem za każdym obrotem i 
z małej w początku grudeczki, dochodząca w koń­
cu do rozmiarów olbrzymich. Pięćdziesiąt tysięcy, 
Wartość wioski, zdwoić inożna było w lat kilka, 
dalej ztroić,* daiej podnieść jeszcze wyżej i, po 
Jatach jakich dwudziestu, znaleźć się na czele 
krociow tgo kapitału, nie robiąc nic innego, a tylko 
nie przeszkadzając narastaniu takowego. Kto po­
siada wioskę czysta , temu , literalnie , pieczone 
gołąbki spadają same do gąbki.

Pan Jan Babtysta, objąwszy majątek w za­
rząd, rozpatrywać się począł w  sytuacji. Nie za­
brało mu to czasu dużo. S) tua-ja sama niejako 
w oczy się rzucała. Był on, w odpowiednim sto­
sunku, le prince izonsorte, z tą atoli różn icą , że 
rządził faktycznie a panował nominalnie. T o  mu 
zawadzało. W  sąsiedztwie które wizytował wraz 
z żoną, patrzano na niego, trochę jak na intruza, 
trochę iak na stworzenie zamorskie, trochę jak 
na człowieka naznaczonego wyrazem znakomi­
tość. W ytwarzało się ztąd zajęcie ogólne a żywe, 
które to sprawiało, że wiek o Wurskim gadano 
i z ciekawością mu się przypatrywano.

T o  ostatnie było wodą na jego młyn. Znał 
się bowiem na wartości reklamy. Reklama nio 
sła go do góry, niby balon, on zaś trzymał się 
sztywnie trochę, bardzo poważnie, pół nieprzy­
stępnie. na poły zagadkowo, bardzo taktycznie 
i bardzo poprawnie, tak że głos powszechny je- 
dnozgodnie przyznawał:
, ° t ,  co ;to człowiek z wielkiego jwiata!,.

Czem był zrazu dla panny Julii, tern mutanJ 
dis mutandi stał się dla wszystł cli.

W szyscy też powiadał’ o nim i o  pani Julji:
— Dobrali się...
I szanowali w nim wartość bezimienną, którą 

każdy tłumaczył po swojemu.
Wurski nie chciał pozostawać na Czeluścinie 

z rękami założonemi. Z temparamentem .ego nie 
zgadzało się t o : patrzeć na wzrost fortunki, jak 
żółw  na jaja i nie używać, albo też, przeżywać 
regularnie dochód roczny na używanie skromne, 
albo jeszcze, zamknąć egzystencję całą w jednym, 
najwięcej w dwóch latach, ażeby módz potem 
powiadać sobie: żyłem!., och ! żyłem... Cele jego, 
widoki, uciechy duchowne inny m uły zakres. 
Pragnął posiadania środków w ilość, jak naj­
większej, nie na to jednak, ażeby je na oznaczony 
z góry użytek obrócić, a na to, żeby takowe 
posiadać, żeby rozporządzać niemi, żeby się zre­
sztą czuć samemu w sobie człowiekiem ważkim.

—  Gdy będę posiadał... wówczas zobaczymy...
Słowa te oanosiły się do użytku, jaki zrobb

ma z pieniędzy, o które mu głównie chodziło. 
Nie chodziło mu o co innego nigdy nie dążył 
do niczego innego, tylko do stanięcia na pewnym 
gruncie, któryby mu się z pod nóg nii umykał. 
Grunt ów  znalazł w Czeluścinie; Czeluścin był 
rzeczą główną: żonę i całe ożenienia następstwo 
lważał jako podrzędność, jako dodatek, którego 

znaczenie całe zawi rało się w tern, że bez niego 
nie byłoby Czeluścina nie Dyłoby z?tem gruntu 
pod nogam i, nie byłoby Dodstawy do jeżeli nie 
zaspokojenia, to próbowania przynajmniej zaspo­
kojenia pragnień, przenikających duszę jego.

Zaczął więc od tego, ze bonę swoją pu- 
s:ił w trąbę. — z eałym taktem i z całą 
przyzwoitością człowieka, umiejącego formą za­
stępować treść. Pani Julja do skarg lub żalów 
najmniejszego ująć się dającego nie miała Dowo­
du. Mąż był dla niej z respektem poważnym, 
wobec ludzi za nią się niejako co fa ł, okazywał 
się dla niej trosk.twym i uprzedzającym; masko­
wał się n ią , jak wódz na polu bitwy maskuje 
się załomami gruntu, w celu ustawienia sił swo 
ich na pozycjach odpowiednich. Z  poza żony 
studjował sytuację, rozpatrując się w ludziach i 
rzeczach. sąsiadów bywał i. u siebie ich przyj­
m ował, dowiadując siv pilnie, co ^ t o . -w ^ t , . :^

kto stoi, kto iakie ma upodobania i słabostki i 
trafiając każdemu w gusta, będące u szłachty 
polskiej tak draźliwemi, że ztąd powstało przy­
słowie: „czapką , papka i solą, ludzie ludzi nie­
wolą". Niewolił sąsiadów i rogi trzymał w ukry­
ciu do pierwszej okazji.

Okazja nastręczyła się sama, niebawem.
Działo się to w maju.
D o wrót czeluścińskiego dworu dotoczyła 

się bryczka trzema zaprzężonemi końmi i przed 
wrotami się zatrzymała. W  bryczęs , Oprócz fur­
mana , siedziało dwóch -Udzi, na których rzut 
jeden oka poznać dawał, że byli to potomkowie 
Abrahama patrjarchy. Wyglądali jednak wcale 
nie patrjarchalnie; powagę zastępował u nich 
wyraz przebiegłości, strzelającej z o cz ó v  jednemu 
wyraźniej, drugiemu mniej wyraźnie. Byli te 
ludzie lat średnich; z powierzchowności mjarkll 
jąr, jeden liczyć m ógł lat czterdzieści parę, ru&i 
więcej trochę. Zewnętrzność ich znamionowała 
dostatek, a oraz ustępstwo niejakie duchowi 
czasu, ochw ;Wijącemu przesąay tak nawet silne, 
jak żydowskie. Nie mieli na sobie kaftanów po 
kostki, an jar muł ek , ani czapek lisich, ani kaf­
taników z węzełkami symbolicznemu Nie hołdo­
wali atoli modzie. Ubranie ich składało się z dłu­
gich surdutów ciemnej barwy, ze spodni na cbó 
lewy i z czapek z daszkami. Pukle nad skro* 
niami bujniejsz" nieco jakby elegancja wymagała, 
znamionowały restrykcję mentaluą we względzie 
talmuda. Zeskoczyli z bryki, itrzepali się z kuv 
rzawy, poprawili czapek na głowach, przekro­
czyli branę i ostrożnie, oglądając się aokolev 
zmierzali ku gankowi. Na pudworzu nie spotkań 
ich przykrość żńdna; na ganku na' spotkań. : ich 
nie wyszedł nikt. Jeden do drugiego przemóv.. 
po żydow sku :

— Chyba go niema w domu...
—  Pytałem... jest...
—  Idźmy dalej...
Weszli dc ćieni i jfcden z nich podszedł na 

palcach do drzwi n; prawo, ucha nadstawił, na­
słuchiwał pi zez rhwflę, głową kiwnął, klamkę 
ujął, drzwi nieco odenylił i przez otwór głow ę 
wsunął. ... . .\

(C. d. n.)



niektórych nadgranicznych okolicach nadużycia 
bezprawia się dzieją. Nie mogę wprawdzie nie 
przyznać, że po miastach, mianowicie powiatowych 
pp. urzędnicy tudzież straż ziemska dosyć grze­
cznie i delikatnie, chociaż zaprzedajnie się zacho­
wują, i łapówki są na porządku dziennym.

Lecz po wsiach gorzej. Pierwszy przykład 
Oflcer pogranicznej straży (objeżczyków) staje 
się drugim naczelnikiem powiatowym, drugim 
naczelnikiem straży ziemskiej, myśli, że jest gu­
bernatorem ; jest postrachem okolicy, a pletnia 
czyli nahajka nie wychodzi z rąk jego. Taki 
oficerzyna, nazwiskiem iwan Szumaków trzęsie 
wójtami, sołtysami, pisarzami, ba nawet groma­
dami; ślepo rozkazy jego wypełniają, nie tyle z 
z obawy przed jego osobą, lecz przed jego f/.ł- 
szywemi oskarżeniami i denuncjacjami. Wobe - 
takiej samowoli chaos tworzy się ogólny, lecz 
zwierzchność w to nie wchodzi, bo taki Szuma- 
kow przełożonych swych oracza, upaja przy tern 
tak się im podliże, iż każdy major i pułkownik 
ma go za dzielnego człowieka. Przytoczę parę 
faktów : Szumakow jedzie przez Serewnię (wieś), 
wtem gąska wiedzie gościńcem gęsięta, zatrzy­
muje się tedy, okłada nahajką biedną właści­
cielkę gęsiąt, krzycząc: kak ty chadżajka (gospo­
dyni) nie widzisz, że oficer rnsski jedzie od mi­
nistra tu zesłany, i ty śmiesz gęsi pod ten czas 
wypuszczać? W drugiej wsi pies na niego po­
czął szczekać, więc strzela raz i wtóry pomię­
dzy chałupami do psa, gospodarz lamentuje, więc 
nadomiar gospodarza pletuią, i pletnią jeszcze 
okna w chacie powybijał. W trzeciej wsi spo­
tyka na drodze gospodarza powracającego z pola 
z pługiem i z bronami. Trudno z podobnym 
taborem z drogi naprędce się usunąć, więc nnż 
nahajką krysy u kapelusza chłopskiego obcinać,

kląć i wymyślać : kak ty ne majesz głaza (oczów) 
że oflcer russki jedzie! Psota jest jego żywio­
łem. Jadąc drogą napotyka kobietę z garnkami, 
krzyczy: stój — rewolwer wyciąga i mierzy do 
biednej niewiasty, ta przestraszona porzuca i 
tłucze garnki z pożywieniem, a oficer moskiewski 
śmieje się z wyrządzonej szkody. Jedzie dalej: 
zdybuje chłopa również z objadem w garnkach; 
stój — woła — może pojemka ? Nie, to objad. 
Pokaźy. A przekonawszy się o prawdzie uderza 
pletnią po garnkach, i rozbija takowe. Chłop 
ośmiela się na parę słów remonstracji, ale wkrótce 
pod razami zamilka. Zwykł nie drogą jeździć, 
lecz zbożami, trawami, byle więcej samowładno- 
ści okazać, a biednym psotę i szkodę wyrządzić. 
Do kościołów się wciskał osobliwie podczas na­
bożeństw za papieża, i raportował kto był 
obecnym.

Swoim podwładnym w rozkazie dziennym 
poleca, aby wobec podróżnych okazywali „hardość*. 
W jego oddziale przeto wynzdana rozwiązłość, 
pijatyka, krzyki i wiele ekscesów się popełnia, 
jak nigdzie w Lnbelskiem.

Aby sobie zaś przysporzyć dochodów, używa 
spekulacji następującej: Zapomocą dieńszczyka 
swojego pożycza chłopom przemytnikom pienią­
dze na sprowadzanie „spirytn® z Galicji, i od 
każdego rubla pożyczonego pobiera 40 kopijek 
prowizji. Dieńszczyk umawia z włościanami dzień 
i porę przeprawy towaru. Poinformowany o tern 
Szumakow, wyłapuje wszystkich i konfiskuje im 
wszystek „spiryt®, wytacza śledztwo, chłopi się 
opłacają, bo się narażają inaczej na zupełną rui­
nę majątkową, a nadto Szumakow otrzymuje wy­
nagrodzenie za kontrabandę. Tak sobie postępu­
je ,, oficer russki, zesłany od ministerstwa do 
Polski!“

nieobecność uchylić, winni to na żądanie Kola na przez nieobecność uchylić, winni to na żądanie *zef Gelernter 1 zł., Kofler 1 zł., Turteltaub 1 zł., 
posiedzeniu Koła oświadczyć. Koła na posiedzeniu Koła oświadczyć. ;dr. Popiel 1 zł. 80 ct.

§. 12. Członkowie Koła zabierają w Izbie §. 12. Członkowie Koła zabierają w Izbie * W i a d o m o ś c i  l o k a l n e .  Wczoraj 26.

zabierać głos w Izbie bez poprzedniego upowa- poprzedniego zawiadomienia Koła, w rozprawach ; gardło i naraziwszy język przebiła kość między-
żnienia Koła posłom w tych przedmiotach, dla nad sprawozdaniami tychże koruisyj. o:zną. Jawornika odstawiono do szpitala i nie ma
których zostali przez Koło do specjalnych korni- nadziei utrzymania go przy życia. Samobójca tar-
syj wydelegowani. §. 13. Co miesiąca wybiera Koło komisję gDął się na siebie w obawie przed karą, która go

§. 13. Co miesiąca wybiera Koło komisję Izbową, ziożoną z „trzech członków i trzech za- czekała za nieodpowiednie utrzymywanie broni —
Izbową, złożoną z pięciu członków, która posta- stępców,® która postanawia o glosowaniu w Iz- mające być w ykryte pr/.y nadchodzących ćwicze-
nawia o głosowaniu w Izbie w wypadkach nie- bie w wypadkach nieprzewidzianych, daje upo-' niach rezerwy.
przewidzianych, daje upoważnienie do stawiania ważnienie do stawiania poprawek, które się wj __________
poprawek, które się w toku rozpraw potrzebne- tokn rozpraw potrzebnemi okażą, do podpisywa-j — Kolbuszowa 25. maja. Okręg sądowy kol- 
mi okażą, do podpisywania wniosków i interpe- nia wniosków i interpefacyj, czynionych p rzez ; buszowski, dwoma do Rzeszowa prowadzącemi svosa- 
lacyj czynionych przez członków Izby nienależą- członków Izby nienależących do Koła, i w ra-jmi przecięt , najwyżej sześć, najmniej zaś dwie mile 
cych do Koła, i w razach nagłych daje upowa- zach nagłych odbiera zawiadomienia od człon-'od togo miasta ódl-gly, należy do okręgu sadu kole- 
żnienie do zabierania głosu w przedmiotach, w ków, chcących zabierać glos bez poprzedniego giainego tarnowskiego, odległość zaś Tarnowa wyno i

śeią głosów. Komisja nie może zmieniać 
nowień Koła

§. 14. W kwestjach wyznaniowych wolno

W  sprawie zm any regulaminu delegacji naszej.
Regulamin P r o je k t

dotychczas obowiązujący, nowego regulaminu. *)
§. 1. Koło poselskie polskie składa się z tych §. 1- Koło poselskie polskie składa się z

posłów, wybranych do Rady państwa, którzy się tych „posłów Galicji i Szląska®, którzy „zasady 
postanowieniom niniejszej ustawy poddają. w §. 4. zawarte wyznają® i postanowieniom „ni­

niejszego regulaminu® się poddają.
§. 2. Poseł, który nie przystąpił do Koła §. 2. Poseł, który nie przystąpił do Koła 

przed jego ukonstytuowaniem, może być do Ko- „zaraz po wstąpieniu do Rady państwa", może 
ła przyjętym za uchwałą Koła, na wniosek je- być do Koła przyjętym za uchwałą Koła, na wnio- 
dnego z członków powziętą. sek jednego z członków powziętą. „Podobnej

nchwały wymaga ponowne przyjęcie posła, któ­
ry z Koła był wystąpił.®

§. 3. Do przewodniczenia obradom obiera §. 3. Do przewodniczenia obradom obiera Koło
Koło na czas trwania sesji Rady państwa pre- na czas trwania sesji Rada państwa prezesa i 
zesa i jego zastępcę, oraz do prowadzenia pro- jego zastępcę, oraz do prowadzenia protokołów
tokołów dwóch sekretarzy. Skoro te wybory do­
konane zostały, Koło jest nkonstytuowane.

§. 4. Zasadą Koła jest solidarność jego człon-
ków.

§. 5. Prezes zapowiada i zwołuje posiedze-

dwóch sekretarzy. Skoro te wybory dokonane zo­
stały, Koło jest nkonstytuowane.

Koła. Uchwały komisji Izbowej zapadają większo- m *. również siedzibę sądu kolegialnego, więć 6 m l
Uchwały komisji Izbowej zapadają większo- ścią głosów. „W  razie nieobecności trzech człon 'do Rzeszowa, zkąd koleją mil 10 d> Tamowa i tyleż 
crłn^ńTI7 TTnmiaJa nio „-o** ™ ion ia / posta- ków !nb zastępców komisji Izbowej członkowie i nep„wrót. Ziajd mi się, Że przyjemności i korzyść

Koła rnogą głosować W pizypadkach, przez K o-,tak rozumnego podziału okręgów sądowych żadnego 
ło nieprzewidzianych, wodlug własnego przekornie potrzebuje komentarza, podaję fakt nagi do wia- 
nania, jednak z obowiązkiem następnego w ytłu -1 domości publicznej w duwóJ, iż władze we Wiedniu 
maczenia się przed Kołem.*4 Komisja nie może n e miały dość czasu przez lat 100 przeszło nauczyć 
zmieniać postanowień Kola. _ i się geografii jednej z największych prowiucyj austrjac-

§■ 14- W  kwestjach wyznaniowych woino k ch, gdy w roku bieżącym jeszcze pod pozorem do- 
członkom Koła postępować i głosować w Radzie członkom Kola głosować i przemawiać w Ra--godniejszego zaokrągleu<a okręgów sądowych niektóre
państwa według własnego przekonania. W  in- dzie państwa według własnego przekonania. W  miejscowości dotychczas do t°ybunslu pierwszej in­
nych kwestjach słnży Kołu prawo, większością sprawach, „które nie są narodowemi ani też d o - ; stancji w Rzeszowie, o 6 mii , dl glym należące, na
dwóch trzecich części głosów uwolnić członka z tyczą praw i instytucyj autonomicznych® służy 'przynależność di Tarnowa skazują, w skutek ćz go 
ważnych powodów od solidarności. Kołn prawo, większością dwóch trzecich części i strony zamiast jak dotąd do Rreszowa, od 1. sierpnia

głosów uwolnić członka od solidarności. , prztz Rzeszów do Tarno a jiźJzić będą zmuszone.
§ 1 5 .  Członek Koła, chcący mieć urlop lab > §. 15. Członek Koła, chcący mieć urlop wi-| _  stan i8ław ów > NiemaJą sensację W kołach

bez urlopu wyjechać, winien o tem zawiadomić men o tern zawiadomić przewodniczącego Korę •
przewodniczącego Koła. Wyjazd bez nrlopu, sprzeciwiający się przepiso:

(§. 12.) regulaminu Rady państwa, niedozwolony.

m  . ,  , , - . . . - . ".naszego mieszczaństwa sprawiła wiadomość o zadecy-
«  winem przeniesieniu księdza Jędrzeja Bajewskiego,

§. 16. Galicyjscy członkowie Izby panów ma­
ją prawo być obecnymi na posiedzeniach Koła, i

W chwilach, w których ważne sprawy mogą być 
małą większością rozstrzygnięte, przewodniczą­
cy za porozumieniem z Kołem, może odmówić 
nrlopu członkom Koła, chcącym wyjeżdżać, ró­
wnież ma prawo i obowiązek, wezwać listownie 
lub drogą telegraficzną nieobecnych we Wiedniu 
członków Koła do spiesznego powrotu. Człon 
ków, wydalających się z Wiednia bez nrlopu lub 
przekraczających urlop, przewodniczący po upły­
wie trzech tygodni i po bezskutecznem napo­
mnienia do powrotn, może wezwać do złożenia 
mandatu poselskiego, z wyjątkiem udowodnionej 
choroby.

§. 16. Galicyjscy członkowie Izby panów 
mają prawo być obecnymi na posiedzeniach Ko

§. 4. Zasadą Koła jest solidarność „jegol wle . ° polskiego w Berlinie, 
członków między sobą i z sejmem krajowym ga- 
licyjskim celem skntecznego reprezentowania in- ” 
teresów polskich i antonomii krajowej, oraz swo­
bód konstytucyjnych i praw obywatelskich.

§. 5. Prezes zapowiada i zwołuje posiedze-

brać udział w rozprawach, przy stanowieniu u- ła, i brać udział w rozprawach, przy stanowie- 
chwał jednak nie głosnją.

§, 17. Posłowie sejmu galicyjskiego i człon-

nia, ustanawia porządek dzienny, który jednak nia, ustanawia porządek dzienny, który jednak 
przez uchwałę Koła może być zmienionym, i „na wniosek przynajmniej pięciu członków* przez 
przewodniczy w obradach. uchwałę Koła może być zmienionym, i przewo-

Prezes głosuje tylko przy wyborach. Przy dniczy w obradach, 
innych głosowaniach w razie równości głosów to Prezes głosuje tylko przy wyborach; w ra- 
zdanie staje się uchwałą, do którego prezes zie równości głosów „głos prezesa rozstrzyga.® 
przystąpi. Na żądanie przynajmniej pięcia członków

Na żądanie przynajmniej pięcia członków winien prezes zwołać posiedzenie Koła. 
winien prezes zwołać posiedzenie Koła. „Pod nieobecność prezesa wchodzi zastępca

preżesa w jego prawa i obowiązki.®
§. 8. SekretacM crowądzą protokół obrady ~ „Przewodniczący mówcę zbaczającego

- — —    — Z  ̂- - £  z, V'- — - - - - n M\ MtAAA /, rm ,zapisują wnioski i uchwały

§. 7. Do rozpoczęcia obrad i stanowienia 
nchwał potrzebna jest obecność większej połowy 
członków bawiących we Wiednia.

§. 8. Uchwały Koła zapadają bezwzględną 
większością głosów członków na posiedzenia o- 
becnych.

Wybory odbywają się kartkami.

§. 9. Jeżeli na posiedzenia Koła nie znaj-

off przedmiotu obrad może wezwać do rzeczy; 
wykraczającego przeciw przyzwoitości lub obra­
żającego Koło albo jednego z jego członków, mo­
że wezwać do porządku i odebrać mu głos.

§. 7, (równy 6. dotychcz. reguł.)
Sekretarze prowadzą protokół obrad, zapi- 

sują wnioski „z nazwiskami wnioskodawców® i 
uchwały „z liczbą głosów, którą powzięte zo­
stały."

Protokół zawiera nazwiska członków obec­
nych, tudzież urlopowanych i tych, którzy nieo­
becność swoją usprawiedliwili, nazwiska posłów 
zabierających głos z dodatkiem, którzy mówcy 
za wnioskiem a którzy przeciw niema przema­
wiali. Oświadczenia pojedyńczych mówców, mo- 
tywa przez nich przytoczone, tudzież głosowanie 
ich za wnioskiem lnb przeciw wnioskowi uwi­
docznia się w protokole tylko o tyle, o ile inte­
resowany poseł na posiedzeniu tego zażąda. Pro­
tokół posiedzenia na początku następnego posie­
dzenia odczytanym bywa. Odpisy uwierzytelnio­
ne przez siebie, sekretarze przesyłają najdalej 
w 48 godzin po posiedzenia wielkim niezawisłym 
dziennikom polskim we Lwowie, Krakowie i Po­
znania wychodzącym. W  przedmiotach, w któ­
rych Koło w myśl §. 21 zachowanie tajemnicy 
uchwali, protokół wskaże jedynie przedmiot pot 
naradę wzięty.

§. 8. (równy §§. 7. i 9. dotychcz. regulaminu),
Do rozpoczęcia obrad potrzebna jest obec­

ność większej połowy członków Koła bawiących 
we Wiedniu. Do stanowienia uchwał zaś potrze­
bna jest obecność najmniej piętnasta członków 
Koła.

§. 9. (równy § 8. dotychcz. reguł.) Uchwały

mu nebwał jednak nie głosują.
§.17. Posłowie sejmu galicyjskiego i człon- 

wprowadzeni kowie Koła polskiego w Berlinie, wprowadzeni 
mogą być obe- przez jednego z członków Koła, mogą być obe­

cnymi przy obradach Koła, jednakże bez prawa cnymi przy obradach Koła, jednakże bez prawa 
zabierania głosu. zabierania głosn.

§ 18. Osoby, nienależące ani do jednej z §• 18. Osoby, nienależące do ciał zbiorowych
Izb Rady państwa, ani do sejmn galicyjsuiego, wymienionych w §§. 16. i 17., mogą tylko za po­
mogą tylko za poprzednią, kartkami powziętą u- przednią, kartkami powziętą uchwałą Koła by- 
chwałą Koła. bywać na jego posiedzeniach. wać na jego posiedzeniach.

§. 19. Żaden członek Koła nie może być § 19. Żaden członek Koła
członkiem i innego klnbu lub Koła parlamentar- członkiem innego kluba lnb Koła parlamentar 
nego w Radzie państwa. nego w Radzie państwa.

§. 20. Bez upoważnienia Koła nikomu w §. 20. Bez upoważnienia Koła nikomn w
imienia Koła ani działać, ani występywać nie imieniu Koła ani działać, ani występować nie 
wolno. wolno. „Na wniosek, przez pięcia przynajmniej

Z rządem lub z innemi stronnictwami znosi członków podpisany, Koło winno postanowić, czy 
się Koło za pośrednictwem komisji, z dwóch przy- i jak w pewnych sprawach wypada znosić i po- 
najmniej członków zniżonej. rozumieć się z rządem, lub innemi stronnictwa­

mi*, i to za pośrednictwem komisji, z dwóch 
przynajmniej członków złożonej, ad hoc wybranej.

§. 21. Członkowie Koła, równie jak obecni §. 21. Członkowie Koła, równie jak obecni
na posiedzeniach według §§. 16., 17. i 18. winni na posiedzeniach według §§. 16, 17. i 18. winni d i ż wî ie°
zachować tajemnicę względem tych rozp&w i u- zachować tajemnicę względem tych rozpraw i u- ‘U . .
chwał, względem których to wyraźnie uchwało- chwał, względem których to wyraźnie uchwało- ijeszanow  i
nem zostało. ♦ nem zostało, „aż do chwili ostatecznego załatwie­

nia dotyczącej sprawy w Izbie.
§. 22. Zmiany niniejszej ustawy, lub dodatki § 22. Zmiany niniejszego regulaminu lub

do niej mogą być uchwalone tylko na wniosek dodatki do niego mogą być uchwalone tylko na
pięcia członków Koła na posiedzenia, na które wniosek pięciu przynajmniej członków na posie-
wszyscy członkowie Koła za wskazaniem zamie- dzeniu, na które wszyscy członkowie Koła ze

starszego wikarego rz. kat. ztąd do Tarnopda, ze 
względu na dobro i p.itrzeby tamtejszego kościoła. Es. 
Bajewski należy do rzędu owych zacnych kapłanów, 
którzy gorliwe i poważue pełnienie funkcyj kościelnych, 
niemniej staranie o krzewienie zasad religijnych, po­
trafią łączyć z obowiązkami obywatelskiemi i ludzkie- 
mi, potrafią łagodzić sprzeczności i przy każdej okazji 
wpływać na um .raluienie, zgodliwość i solidarność 
parafian.

Niedziw zatem, jeżeli wszyscy radni i mieszkańca 
tutejszego miasta oświadczali s.ę jak jeden mąż za po­
trzebą utrzymania ls . Bajewskiego nadal w uaszem 
mieście, i w tym celu wnieśli gorącą a przez burmi­
strza miasta, dr. Kamióskiego, usilnie popartą pely- 
cję do kousystorza łacińskiego, podnosząc niespożyte 
a cenne zasługi ks. Bajewskiego około upiększenia, 
znacznego pomnożenia urządzeń, a nareszcie całkiem 
nowego odmalowania kościoła kosztem kilku tysięcy 
złr., wszystko głównie drogą dobrowolnych cflar do­
konane.

Z tem większem naprężeniem oczekiwano wynika 
petycji, ile że jak  wiadomo, postanowienia o przeno­
szeniu kapłanów, zapadają w konsystorzu zwykle do­
piero po dojrzałem ocenieniu względów na potrzeby 
i dobro kościoła w ogólności.

, Nadzieja jednak nasza tym razem nie zawiodła
nie może bv U radość 8tala *i? tem wi«kszib Sdy nadeszła decyzja

n a r .iL o r .tn ; uwzględniająca zaniesioną petycję i pozostawiająca ks. Bammeniar-.BajeKski(go nada, w stanislawowie>
Tym wyjątkowym czynem, tem wyrozumiałem 

uwzględnieniem zaniesionej prośby, zjednał sobie Jego 
Ekscelencja arcybiskup wszystkie serca tutejszych pa­
rafian, a cześć, uwielbienie i wdzięczność dla dostoj­
nej osoby naszego Najprzewielebniejszego arcypaste- 
rza obudziły i utrwaliły się na nowo w naszej pa­
mięci, tem bardziej, że ks. Bajewski, używając zapal­
nej wziętości i poszanowania w naszem mieście, nie- 
tylko że nie opuści tutejszego kościoła, ale takie nie 
będzie oderwany od swojego rodzeństwa, którego jest

rzonych zmian zawezwani zostali. wskazaniem zamierzonych zmian zawezwani zo­
stali.

Wiedeń d. 10. maja 1878.
A. Gołuchowski. K  Ujejski,

Otton Hausner.
L. Skrzyński,

dują się dwie trzecie części członków we Wie- Koła zapadają bezwzględną większością głosów 
dnia bawiących, może przewodniczący wstrzy- członków na posiedzenia obecnych.
mać głosowanie, winien jednak w takim razie 
zwołać natychmiast ad hoc nowe posiedzenie 
Koła, które rzecz ostatecznie rozstrzygnie, bez 
względu na liczbę obecnych członków.

§. 10. Koło polskie nchwala:
a) jakie wnioski i interpelacje mają człon­

kowie Koła wnosić w Izbie;
b) jak mają w Izbie głosować, przemawiać 

i postępować;
c) czj; mają podpisywać wnioski i interpe­

lacje czynione przez posłów niebędących człon­
kami Koła polskiego;

d) którzy członkowie Koła i którzy posło-

Wybory odbywają się kartkami.

§. 10. Koło polskie nchwala
a) jakie wnioski, poprawki i interpelacje 

mają członkowie Koła wnosić w Izbie;
b) jak mają głosować w Izbie i w jakim 

kierankn przemawiać;
c) czy mają podpisywać i popierać wnioski 

i interpelacje czynione przez posłów niebędą 
cych członkami Koła polskiego;

.  „ , ----- d) którzy członkowie Koła i którzy posło­
wie nienależący do Koła mają być popierani wie nienależący do Koła mają być popierani
przez Koło przy wyborach do komisyj; przez Koło przy wyborach do komisyj;

e) nchwala instrukcje dla członków Koła e) nchwala instrukcje dla członków Koła 
zasiadających w komisjach i zasiadających w komisjach;

f) w ogóle uchwala, jak mają członkowie f) „nchwala, którzy posłowie z Galicji mają 
Koła postępować w każdej sprawie toczącej się być do wspólnych delegacyj wybierani;
w labie i w komisjach. . _ 8) „odbiera od członków Koła, do wspólnych

11, 12 i 14 obejmują wyjątki od tych delegacyj wybranych, informacje co do stanowi
ogólnych postanowień. ska, jakie tamże zająć zamierzają wobec głów­

nych spraw, i udziela im zdania i zapatrywania 
celem solidarnego według możności z Kołem 
głosowania i przemawiania w wspólnych dele­
gacjach.®

h) §§. 11, 12 i 14 obejmują wyjątki od 
tych postanowień.

§. 11. Nie wolno członkom Koła inaczej w §. 11. Nie wolno członkom Koła inaczej w 
Radzie państwa głosować, jak Koło lnb w bra- Radzie państwa głosować, jak Koło, lub w braku 
kn postanowienia Koła komisja Izbowa postano- postanowienia Koła, jak komisja Izbowa (§. 13.) 
wiła. Wolno atoli każdemu członkowi uchylić postanowiła. Wolno atoli każdemu członkowi u 
sm od głosowania przez nieobecność. Członkowie chylić się od głosowania przez nieobecność. Człon- 
Koła, eheąey się od głosowania w Izbie przez kowie Koła, chcący, się od głosowania w Izbie

* Dla odróżnienia zmian, przez mniejezość 
proponowanych, podajemy dotyczące Hatępy w przy. 
tocznikach; p. r,

Kronika miejscowa i zamiejscowa.
Lwów dnia 27. maja.

* (Fg.) Dzień wczorajszy we Lwowie przypo­
mniał nam dawne czasy policyjnych rządów. Po 
mieście krążyły różne pogłoski,] które zaniepokoiły 
lndność, wykazywały bowiem, iż komnś na tem 
bardzo wiele zależy, ażeby przedstawiać n nas 
stan umysłów jako wzbnrzony. Kto jest tem źró­
dłem ciągłego alarmn, psującego stosunki nfności 
do rządn i narodn, wykazuje nnmer Czasu zd. 21., 
w którym redakcja pisze, „że próby wznowienia da­
wnych praktyk patrjotycznych konspiracyj nie dają 
się zaprzeczyć, a chociaż próby te słabe, niedołę­
żne, śmieszne® — to przecież Czas zwraca się do 
rządn i wzywa go, ażeby przeciwko nim wystąpił, 
żbby się nie okazał słabym i dopomógł tym, któ­
rzy te praktyki potępiają. Wczorajsze rewizje, 
przedsięwzięte zostały przez tntejszą policję na 
wezwanie c. k. sądn krajowego karnego w Krako­
wie, pokazuje się więc, iż tam opinia wyżej wyra 
żona znalazła zastosowanie. W Krakowie areszto­
wano przed dwoma tygodniami p. Alfreda Barwiń 
skiego, obywatela z krtlestwa Polskiego, w skutek 
dennncjacyj jakiegoś księdza o ile słusznej, śledź 
two to okaże. P. Barwiński był współpracownikiem 
kilka pism lwowskich, a pomiędzy innemi pisywał 
obrazki prześladowania unitów podlaskich, których 
część drnknje Ruch literacki. Musimy tu nadmienić 
ii gióWBą jego zasłngą było wykrycie całego prze 
śladowania nnii w dyecezji chełmskiej, którą rząd 
moskiewski starał się otrzymać w największej ta­
jemnicy. P. Barwiński wyjechawszy z Królestwa 
wydawał i redagował w Krakowie pisma Indowe 
Włoi.ianin i Zagroda. Do Lwowa przyjechał po 
raz pierwszy w kwi tnin b. r. i to w cela umó­
wienia się o drak swoich prac literackich i o wy­
sokość honorarjnm za te prace, które przeznaczał 
do pism lwowskich. Zapytany o powody swojej po­
dróży do Lwowa zapewno je wypowiedział, albo 
wiem krakowski sąd karny zarządził rewizje u 
dwóch redaktorów Ruchu literackiego w cela wy­
krycia jego korespondencyj, jakotaż rewizje n księ­
dza z dyecezji ehełmskiej Sieniewicza, dawnego 
swojego sąsiada na Podlasitt, u którego tn we Lwo­
wie nocował i u osób, n których był lnb je znał, 
a to n pp. Karola Widmana 1 Franciszka Ksawe­
rego Martynowskiego.

Rezultat rewizji, przedsięwziętej o godzinie 4. 
zrana przez pięciu komisarzy policji i z największą 
skrupulatnością odbytej, nic podejrzanego nie oka­
zał, list zaś p. Barwlńskiego do redakcji Ruchu 
literackiego wykazuje dobitnie, iż z tem pismem 
łączyły go stosunki literackie, nie zaś żadne inne.

L tego więc, eo się okazało, widocznem jest 
iż dość jest mieć n nas jakikolwiek najniewinniej- 
szy stosunek lnb znajomość z osobą, która słusznie 
lnb niesłusznie nległa podejrzenia, ażeby być nara­
żonym na nieprzyjemności nocnych rewizyj, które 
w rezultacie okazują, jak bezpodstawne jest alar­
mowanie rządu przez pewne n nas stronnictwo.

* "Wczorajsza niepogoda, która z małomi przerwa 
mi darzyła nas deszczem przez całe popołudnie, wy­
rządziła psotę wszystkim projektowanym rozrywkom, 
tego powodn i festyn akademicki na Wysokim zamku 
nie przyszedł do skutku. W teatrze zato wszystkie 
miejsca były zajęte. Publiczność nader ożywiona, przyj 
mowała pełną hnmoru i werwy grę artystów huoznemi 
oklaskami.

* Komenderujący jenerał, br. Erwin N e i p p o r g ,  
który wyjechał do Wiednia na ślub księżnej Marji
Monteuuovo,
Lwowa.

udał się ztamtąd onegdaj napowrót do

* Wielmożna Jadwiga Wolańska złożyła w pre 
zydjum magistratu za pośrednictwem Wgo Romana 
Gójskiege kwotę 50 złr. na wsparcie dla biednej 
młodzieży tntejszych szkół pospolitych

Za ten dar składa prezydent miasta szanownej 
dawczyni nprzejme pedziękowanie.

* Na bndowę nowego domu dla dziecięcego szpi­
talika pod wezwaniem „Św. Zo f i i ® we Lwowie 
złożyli następujący P. T . panowie i panie (a. d.) : 
Księżna Jniia z Potockich Lichtenstein 10 zł. Pa­
rafianie ze Sokala, składka w kościele 14 zł. Hra­
bina Zofia z Potockich Diedrichstein 10 zł. Ksiądz 
Rymar z Wielowsi składka parafialna 7 zł. Hra­
bina Klandyna Dziednszycka 10 zł. Baronowa Hey- 
dlowa 10 zł. Wydział Rady powiatowej w Dobro- 
miln 5 zł. Bach we Lwowie 5 zł. Dochód z baln 
urządzonego 27 marca 1877 r. 600 zł.; z 21. ln- 
tego 1878 r. 778 zł. Za sprzedane kwiaty uzy­
skano 6 zł. Za darowany szal uzyskano 15 zł. 
Dochód z amatorskiego przedstawienia z dnia 14. 
kwietnia 1878 r. 262 zł. Na ręi-e pani Anieli Tem­
pie ze Stryja złożyli tamże: D. Z 1 zł., L. F. 1 
zł., dr. Filarski 2 zł., Małecki 1 zł., Czech 1 zł., 
nieczytelny 1 zł., Lechicki 1 zł., Nowicki 20 ct. 
ŁyszkowBki 1 zł., nieczytelny 1 zł., Zątwaroicki 
1 zł., Rosenberg lekarz 1 z ł , Szczepanik 50 et., 
Żardecki 50 ct., N. N. 50 ct., K. Kosiński 1 zł., 
W. Małecki 1 zł., nieczytelny 1 zł., Fostępski 1 
zł., nieczytelny 1 zł., D. Warzyński 1 z ł, Jabłoń­
ski 1 zł., Doerf 1 zł., major Zslber 1 zł., X. 1 zł., 
W. K. 2 zł., nieczytelny 1 zł., Wsteczka 1 zł., 
Zgórski 1 zł., Hosz 2 zł., dr. Link 2 zł., nieczy­
telny 1 zł., W. Wilczyński 2 zł , N. N. 2 zł,, 
ksiądz Bnrzański 1 zł., nieczytelny 50 ct., Ony>

Wszystkich panów, n których była rewizja, prze- szkiewicz 1 zł., L. M. 1 zł., nieczytelny 1 zł,, 
I ftłnchano następnie protokolarnie w dyrekcji policji, I nieczytelny 1 zł., Siegel I zł., Seheoher I zł., Jtą

Cieszanów 23. maja. Dziś odbył się u nas 
wybór uzupełniający jednego członka z grapy gmin 
miejskich do Rady pow. Wybranym został wszyst- 
kiemi głosami p. Justyn Bogusławski, naczelnik 
tntejszego sądu, w dowód powszechnego nznanin 
prawości charaktern. Dzięki jego sprężystości i za­
miłowaniu jego współpracowników w pracy, wpro­
wadzoną została zardzewiała maszyna w roeh pra­
widłowy.

Taki zatem kandydat godnym byłby zająć
miejsce na ławach sejmowych.

— W  Staremsiole, własności hr. Alfreda Po­
tockiego spłonął d. 20. b. m. w południe zamek, 
w którym pozostała zaledwo */s część pokojów w _  
w tym ogromnym gmachu, oraz zgorzał folwark 
oddalony od zamka o kilkaset kroków. Uratowanie 
części zamkn zawdzlęczyć należy straży ochotni­
czej z Bobrki, i dwom sikawkom, które dyrekcja 
rnchn kolei Czerniowieckiej osobnym pociągiem 
przysłała.

— W  Bochni odbył się staraniem i na doebód To­
warzystwa śpiewa „Lntni® w niedzielę 26. maja w 
sali p. Manderera teatr amatorski. Odegrano „Ży­
wy nieboszczyk®, komedję w 1 akcie Benediza.

Poczem chór męski Towarzystwa „Lotnia® 
odśpiewał dwie pieśni: „Co tam marzyć® z mnzy- 
ką Stanisława Donieckiego i „Pieśń żeglarzy® z 
mnzyką A . T. Beckera. Na zakończenie odegrano 
„Kalosze®, komedję w 1 akcie Jana Aleksandra 
hr. Fredry.

— Żółk iew  24. maja. (Majówka, lwowska 
kapela Harmonii.) Prawdziwą oazą na pastyni 
wszelkiego życia towarzyskiego w mieście naszem 
była majówka młodzieży szkolnej w czwartek od­
byta, która zarówno młodych jak i starych tłum­
nie zwabiła w modrzewiowe aleje przyległej góry 
Haraj, która, obok swego znaczenia historycznego, 
jako nlubione zacisze króla Jana III. i mnóstwa 
podań Indowych do niej przywiązanych, celnje peł- 
nem nrokn i powabn położeniem i powietrzem świe- 
żem, zaprawiouem balsamiczną wonią drzew szpil­
kowych. Majówce tegorocznej większej uroczystości

większego ożywienia nadała kapela lwowskiego 
towarzystwa muzycznego „Harmonia® złożona z 15 
członków, którzy otworami najrozmaitszemi, treści 
przeważnie narodowej, wykonaneml na instrumen­
tach dętych i smyczkowych z precyzją i elegancją, 
zdolną zadowolić najwybredniejszy nawet słnch mu­
zykalny, oraz karnością istnie militarną i porząd­
kiem wzorowym, złożyli niezbite dowody, że in- 
stytneja ta ma rację bytn i spodziewać się może 
świetnej przyszłości.

Mimo aparatu zewnętrzego rozwiniętego tak 
dekoracyjnie, majówka ta miała w myśl rozporzą­
dzeń władz szkolnych charakter czysto szkolny tj., 
że głównym celem motora tego festynn szkolnego, 
ks. Jacka Biernata, przeora konwentu i dyrektora 
szkoły, było podać sposobność uczniom do spędze­
nia kilkH godzin na świeżem powietrza wśród za­
baw odpowiednich ich wiekowi. To też zacny ten 
kapłan i nauczyciel uczynił wszystko, co tylko 
mogło dziatwę ucieszyć.

Sprawiedliwość nakazuje nam także oddać holu J 
nznania prezesowi miasta p. Juliuszowi Nahlikowi, 
który nietylko pozwolił na Odbycie majówki na 
Harajn, lecz nadto polecił podwładnym organom 
swoim jak najdogodniej urządzić miejsce zabawy,* 
oraz p. Siarkiewiczowi, c. k. inspektorowi szkol­
nemu, który bolejąc jeszcze nad stratą niedawno 
zmarłej swej matki, z zaparciem ntenń synów-



skich, łącznie a nauczycielami zabawiał dziatwę, biljame, obok zupełnego braku środków utrzymania 
W godzinach poobiednich odwiedzili miejsce za- codziennego. Na żądanie wierzycieli, sąd zapręwa- 
bawy starosta powiatowy p. Geringer oraz ks. dził sekwestrację dochodów jego połowy i zamia- 
opat Józef Nowakowski w towarzystwie wielu nował sekwestrem dra Jl..., którego też dnia 19. 
urzędników i wojskowych. września nasamprzód ogólnikowo, a następnie dnia

Z uderzeniem godziny 7. dano hasło do po 17. listopada spacjaluio wprowadzono w zarząd 
wrotu, który odbył się w największym porządka. przy interwencji notarjnsza dr. Frankowskiego. Po- 

Finał festynu stanowiła przemowa dziękczynna niewaź draga połowa, należąca do małoletnich 
prezydenta miasta do ks. J. Biernata skierowana oraz dzie-i, pozostała na razie we własnym zarządzie 
hymn ludowy przed gmachem starostwa odegrany, Mniszka, przeto z natary wspólnego zarządn wyni- 
przez kapelę a odśpiewany przez młodzież szkoluą. j kało, żs ani sekwestr ani Mniszek nie mogli na 
Koszta tak urządzenia majówki jak i honorarinm' własną rękę działać, lecz w poroznmienin ze sobą. 
dla kapeli poniósł konwent. Kapela „Harmonii" | Każda sprzedaż dokonana przez Mniszka, mn- 
nzyskała ogólnie tak pochlebne uznanie, że zamie- siała mieć kontrasygnatę dra. Jl... Mniszek rzadko 
rzają ją zaprosić w jesieni na wycieczkę, którą bawił na f-.lwarkn. Większą część czasu spędzał 
corocznie o tej porze nrządza tutejsza ochotnicza (na polowaniach i pobycie w bliższych lub dalszych 
straż ogniowa.

konopne od —*— do —*— zł.— 8Konłczyna od 34 
do 401— zł. Kminek od 37’— do 39*— zł. — 
Anyż od —■— do —•— zł. — Anyż płaski 38 
do 42— zł.

Spirytus za 10 000 litrów procent:
Gotowy od —•— do 38*40 zł.
W terminach w miesiącu:

— •— zł. Usposobienie:
Uwag a .  O produktach ułamkiem oznaczonych, 

orzeka poniżej usposobienie: 
U s p o s o b i e n i e :

*) — . — ’) Bez pokupu. — *) — . — Rze­
pak jesienny — ?— do 14-— zł.

Wa l u t a :  mark 59.75; rubel 1.20; napo' 
leondor 9.68.

okolicach u sąsiadów. Zarząd folwarku powierzony 
był dyspozytorowi ekonomicznemu Łęczyńskiemu, a 

j dozór lasów leśniczemu Wróblewskiemu. Według 
planu gospodarczego las około 300 morgów liczący

9 morgów, ale
po raz trzeci i ostatni w tym sezonie. Kto nie- ‘ j j j  J^nięta za parę 5 zł. do *2 zł. -  żywe owce

j » t  dot,d (psmim., i ,  lat Mirto pi9tdale.l»t i f -,i tjjto ta a k o to o lć  nratowaU p»«n , ilo»S, '* 2 “ 1°  -
upływa od jego pojawienia się) ozdobą wszystkieh | dębów młodszych od wydęcia zupełnego, źe Żydzi, I ł  . .

*  T 1 . .  1  .  A 7 .n a l ATiłap.T h n p .T ir n r  t . r l t a  nn. c n o

O p e r a .
J .tr. przedstawiony M a i. . ™ “ ' - W  M  * 7 * ™ząi .  po 7

Wiedeń dnia 23. maja. Na dzisiejszy targ 
dowieziono cieląt 3080— zabitych wieprzów 192 — 
jagniąt 625 — żywych owiec 1801 — żywej nie­
rogacizny 1452.

Cielęta żywe 40 zł. do 48 zł. — zabite 45 
zł. do 55 zł. — zabite wieprze 40 zł. do 50 zł.

obok tak ulubionej n nas „Aidy“ i „Fausta." W , sobie pretensję, a Mniszek zwrotem 2000 złr. u- 
chwili, gdy Rossini tworzył swoje kompozycje kry- i wolaił aię z ciężką biedą od dalszej ich gospodar-j 
tyka rozdzieliła się na dwa obozy. Jedni zarzncali k‘ w lesie. Nie minęło jednak 5 lat, gdy wspo- 
mu płytkość pojęcia i zmysłowość, inni przeciwnie jnniane egzekucje zmusiły Mniszka do 
ubóstwiali go za to bogactwo olbrzymie melodji i kontraktów z kupcami drzewa. Mojżesz 

która równej sobie nie miała.

Caffć-Stierbóck.

nowych
Schiller f e l s s r a i r  6 a z . N a r . i  o sta i. w ladoiiiesci.

Daily Telegraphu inspirowany jego korespon- Konstantynopol 26. maja. Minister 
dent wiedeński donosi, że hr. Andrassy coraz wojny Izzet basza otrzymał dymisje. Mah- 
bardziej przechyla się na stronę Anglii, a eon. ; mu(j  Damat został ministrem wojny. Książe 
już mniej daje wiary radom Bismarka. „Da- „  , ł  *
wniej - -  pisze korespondent -  Bismark był Dunduków - Korsaków, jako kommarz mo-
wszechwładnym panem we Wiedniu; dzisiaj mo- skiewski w Bułgarji, udaje się wkrótce do 
żna już kilka faktów zanotować, w których Aa- Filipopola.
strja inaczej postąpiła niż doradzano jej z Ber G r ó d e k  26. maja. Podpisają tu licznie pe-
lina. Śmiała postawa Anglii jest naturalnie je tycje do g 0ja polskiego treści, proponowanej 
dyną przyczyną tej zmiany w postępowania a a -! Gaeetę Narodową.
strjackich mężów stanu. To też w otoczenia K r o s n o  26 maja. Od kilku dni krąży na
Andrassego me dają zgoła wiary rozpuszczanym; Podkarpaciu petycja do Koła polskiego we Wie- 
przez Moskwę pogłoskom, iż Anglia jest nadro-| niu pesząca o zmianę regulaminu Koła, którą 
dze dojścia do porozumienia z Moskalami; me bardzo licznie podpisają obywatele ziemscy, miej- 
wierzą bowiem, aby Anglia lekkomyślnie sarna * j wł0ścianie 
zniszczyła tak mozolnie uzyskane sympatje Aa- —
strji i po za plecami tej ostatniej podała rękę 
swemn wrogowi, znanemu z wiarółftmstwa. Po­
głoski te uważają" ta przeto juko wybieg mo
skiewski, mający na celu wywrzeć, presję na Au- 
strję i utrzymać ją na tej uwięzi, która ją od 
czasu wojny francusko - praskiej przykuwa do 
dwóch mocarzy północnych."

W ie d e ń  d. 27. maja. (Tel. „Gaz. Nar"). 
Na dzisiejszy targ przypędzono 3924 wołów, 
między temi galicyjskich 1872. Galicyjskie sprze­
dawano po 51 — 54 złr. za 100 kilo. Węgierskie 
po 52 — 58 złr. Niemieckie po—zł. Targ bardzo 
"TO ôlny.

Krzy8ztofowicz. 
Caffe-Stierbock$

Przybycie arcyks. Rudolfa, następcy tronu 
do Pragi na mieszkanie, nastąpi dopiero w po-

Rnimini skłaniał się do knpna drzewostanu na 50 morgachryimeiłhę, m.uvic» tuwiioj BUUIO lii o rniaiai J&OSB1U1i , ,  e f  . , ,
był kompozytorem chwili, ale był także kompozy- 40 guldenów od morga. Mniszkowi potrzeba by-
torem genialnym. To,i co było wypływem momen-i*0 więcej’ . W potrzebie tej, a zarazem musząc zno- „  _
talnego natchnienia przeszło bez wrażenia „Cyru-i wu wydalić się na parę tygodni, dał drowi. Sm. je- łowię lipca. Tak donosi urzędowy Prager Abend 
lik Sewilski" i Wilhelm Tell" pozostał na wieki. n®ralne pełnomocnictwo do wystarania Bię pienię- | blatt. Nieprawdą zatem jest, co donoszono pół- 
Bo też potężne to dzieła A zwłaszcza też oBta- dzy i zaspokojenia na razie wierzycieli najnatrę- urzędowo, że przybycie to odroczone zostało tyl- 
tnie. „Wilhelm Te 11“ to prawdziwy utwór genjusz, i  tniejszych. Dr. Sm... istotnie w smutnym znalazł ko z powodu lekkiej niedyspozycji arcyksięcia. m
w którym obok nadzwyczajnej, właściwej tylko P ożenią i dość trudne zadanie, by wy-j Namiestmt l komenderujący Dalmacji, br. maja ale &j, m _  w  ____ ______ f _
Rossiniemu śpiewności, jest i prawdziwa wyra- szukać śrdkl ratunku ila swojego klienta. j Rodicz znowu odjechał d. 25. bm. z Zadaru ns na tydzień wprzódy przewidywał rząd, iż pro-

- ■ 1 Wszedłszy w pertraktację z Schifferem nabył • urzędowy objazd po kraju — po raz już trzeci Ii i- l — -̂----  —5_i—

Według doniesień dzienników moskiewskich, 
ale dotąd tylko moskiewskich, wybuchła cholera 
wśród wojska indyjskiego, wysadzonego na ląd w 
Malcie. Doniesienia tema nie chcemy dać wiary, 
gdyż wobec znanej swobody prasr w Anglii nie 
możemy zrozumieć, dlaczego — gdyby to było 
prawdą — nic o tem dotąd nie wspomniały opo 
zycyjne pisma angielskie.

Parlament niemiecki został w piątek wie­
czór o godz. 8. minut 10 zamknięty a nie roz­
wiązany. Reskrypt cesarski, zamykający parla­
ment, odczytał prezydent urzędu kanclerskiego, 
minister Hofmann. Charakterystyczną jest rze­
czą, że reskrypt ten nie je*»t datowany z 24.

z 18, co daje do myślenia, że już

zistość dramatyczna, zachowany koloryt miejsco­
wości i odpowiednia treści libretta siła. j *araz przekonania, że knpcy chcą wyzyskać przy-

Weżmy tylko symfoniczną uwenurę. Jakże i k »  położenie Mniszka, ale nie było rady. Zrobio- 
wybornie scharakteryzował tam koloryt miejsco-]no t0dy kontrakt o przedaż nie 50 ale 80 morgów

* . . .  . « ■ l « n n  ón 'nfllTAł-lr . n o » A « i n t » A l ,  ł  AHA rwr n O

w tym roku. Tożsamo znowu objeżdża Pogranl 
cze komenderujący jen. Filipowicz.

w ___      ̂ ______ Komenderujący Siedmiogrodu, jen. Ringels
wości*U*w tvch* echach"gór, odzywa iąćjeh się zdała, I la8U> tndzież wszystkich pozostałych jeszcz w ca-jheim powołany został do Wiednia.

■ łym leBie dębów za ryczałtową kwotę 4000 złr. j Z Wiednia d 24. bm. telegrafują do Pegter 
z których jednak żydzi nie wypłacili 225 złr. z' Lloyda' „W kołach finansowych rozgłaszano dzi- 
tege powodu, ponieważ pozwolenie władzy polity- j siaj, że nadeszło już przyzwolenie Porty do za

jekt ustawy 
większości.

przeciw socjalistom nie uzyska

Jakże wyraźnie opow iedziana treść m ających na­
stąpić w yp a d k ów ! A  pojedyncze chóry i ensemble ? 
P artje  Bolowe cofnięte tu na drugi plan, recitativa 
tu i ow dzie rzneone tylko z konieczności, nad 
wszystkiem góru ją chóry i ensemble, pełne melodji

j fu «  w o i o u ło  n i a u u j  j O lu j  ̂  AC l ia u ę o A lu  J UCj jra ia j  ia tt UiCUliż i. VI U J  VIV A u « ■ .

cznej do wycięcia drzewostanu mnsiało być dopie-1 jęcia Bośnii i Hercegowiny przez Austrję." Pod sKieS° tronu.

Z Paryża donoszą, że natychmiast po za­
mknięcia sesji Izb francuskich, Gambetta, czyniąc 
zadość zaprosinom ks. Wallii, uda się do Lon­
dynu w celu złożenia wizyty następcy angiel-

Przyjechali dnia 27. maja 1878.
HuTEL ZO&ŻA J. hr. Stadnicki z Krysowie. 

P. Rieger z Górajów. ,̂ A. Wandruszka z Wiednia. 
L. Redlich z Berna. *. ^

HOTEL EUROPEJSKI: W. Wadtruszka z 
Krakowa. A. Sabatowski z Ponikowić . A. Schu- 
berth z Pesztn. l

HOTEL ANGIELSKI: Z. Swiejkowsk. i  ' 
nopola. J. Krzyżanowski z Liska. N. ".niecki i  
Tnrynki. W. Żelechowski z Karowa. J. Dworzak 
z Telowa.

HOTEL WARSZAWSKI: T. Hofmokl z Mo^ 
ścisk. W. Kostkiewicz z Trembowli. L. Andru- 
szewski z Gniły. W. Jarzymowski z Ostrowa. L. 
Sokolnicki z Wołynia. Dr. J. Jannszkiewicz z Pil­
zna. J. Haywae z Łyskowa. Dr. A. Krzyeztałowicc 
z Doliny. L. Rupprecht ze Złoczowa. G. Ayw_j a 
Czerniowiec. J. Pierzchała z Ujszkowic. J. Zawadzki 
z Kniaziołuki. M. Szwedzicki z Uhnowa. L Schol- 
majer z Tuchowa. E. Welter Zarwanicy.

Na
ro wyrabiane, i nie było pewności, czy istotnie 1 tymże dniem podała była Deutsche Ztg., niby z '

które 
cja. To

wspomaga ^pełna1 efektu i eiły^DBtrumenta będzie dane. Oprócz 3775 złr. wypłacili nadto kup-' kół zwykle dobrze uwiadomionych, że już k o -! Na londyńskiej giełdzie w sobotę odczuto 
i też całość opery odznaczającej się pięknem cy drowi. Sm. 500 złr. honorarjnm, a ponieważ do mendanci austrjaccy otrzymali rozkaz wkroczę- przedsmak zbliżającej się paniki wojennej. Mo-w „ . opery odznaczającej się pięknem * ..................  — ------------ »— ■ -- » . -----------------------   —  ̂ * -------  ----------- ----------------  , . , . - -  - -  _ - = ,

librettem czyni podniosłe wrażenie i długo jeszcze i ważności kontraktu należało także pozwolenie se- nia do Bośnii i Hercegowiny i zajęcia różnych skiewskie papiery spadły o 2 p: cent, a konsole 
— .Boin - . . a . 5 j------ ; ---------- : kwestra, jako administratora drngiej połowy ma- punktów na dolnym Dunaju. Widocznie wiado- angielskie notowano po 96’ /,,. Spadek ten wy­

jątku, więc dr. Sm. zniósł się z drem. Jl..., i ten mość o nakazie zajęcia Ada-Kaleh wywołała te wołała pogłoska o mającem panować nieporozn- 
przystąpił do nmowy, otrzymując przytem z ceny ■ pogłoski. mieniu w łonie angielskiego gabinetu i o pra-
kapna 200 złr. honorarjnm. j --------------- --------  wdopodobieństwie ustąpienia Northcota. Urzędo-

Pobrawszy 3775, adwokaci chybili jedna] w j Pewnem jest, że nietylko zajęcie Bośnii i w® źródła pogłosce tej kłam zadały, 
tem, źe w kontrakcie wymienili tylko kwotę Hercegowiny przez wojska austrjackie, czyli za- T ,  I ' . ,  ,, , .
2000 złr, chociaż faktycznie rozporządzili całą bór tych Hinterlandów był między Moskwą a A u -' LiOIłflyil d l. maja. Dzis odbędzie Się
otrzymaną kwotą. W skntek tej redukcji sekwestr strją ułożony w umowie reichsztadzkiej, ale i znowu rada gabinetowa nad propozycjami 
na rzecz wierzycieli, których reprezentował, otrzy-|zabór wyspy Ada-Kaleh na Dunaju, bardzo wa- Szuwałowa. „Times" piszą: Trudność przed-

w râ hunek tylko 10,°®_EiĆŃ zamiaft ^ ustrJi co do żeglugi na tej stawienia całego traktatu san Stefańskiego
1887 Złr. 50 ct. (jako połowy od 3775); resztę rzece. Dlatego traktat sanstefanski tak niejasno, k0nffrP90wi 7da1e sie bvć nrzezwvcieżona w 
zaś rozdzielono tak, że wierzyciele prowadzący i ogólnikowo określił co do wyspy, nie wymieniw- kon8resoJJ1 zdaje § j  P e y ę o ą w  
egzekucję otrzymali 1500, sekweBtr tytułem hono- szy nic, koma Turcy mają oddać tę wyspę, a ‘ en sposób, ze zaprośmy na kongres w slor- 
rarjum (jak wyżej) 200, dr. Sm... na rachunek(żądając jedynie opuszczenia jej przez wojska tu- mułowaniu swojem będą zawierać gwarancję 
swoich naleźytości adwokackich za prowadzenie j reckie. Mylnie niektóre pisma wiedeńskie pod- swobodnej dyskusji całego traktatu. Gwa- 
interesów Mniszka 475 (na częściowe pokrycie j niosły, że zajęcie tej wyspy przez Austrję jest rancię tę dają Niemcy. Porozumiewania się 
większej sumy 490 zł ), a Mniszek do rąk 500; ra- pierwszem, faktycznem złamaniem traktatu san- * Zfibrania koneresn roznoczeto
zern 2775 złr. | Stefańskiego. Przeciwnie, jest ono tylko jego roz- wzglęJ,em f eDrania k?ngresa ^zpoczęto.

Proknratorja zarzuca tedy sekwestrowi drowi Jl...,' winięciem dalszem. I nietylko Turcja musiała lermin proponują na dzień 11. czerw-
iż przyjmując do rachunku tylko 1000 złr., i przyzwolić na oddanie Austrji tej wyspy, którą i <ca. Austrja i Francja przystępują do tego 
krzywdził wierzycieli o 887 złr. 50 ct., a nadto o tak 3. czerwca opuścić musiała, lecz stało się to planu. Zaproszenia będą wydane dopiero 
200 Złr., które pobrał tytułem nieuzasadnionego niezawodnie i za przyzwoleniem Moskwy, jak i -tedy, gdy rokowania pomiędzy Moskwa a 
honorarjnm, drowi Sr ., zaś zarzuca nieprawny zajęcie Bośnii i Hercegowiny byłoby już dawno na- A k ! ® j co to iwiek naDrzód ale nie 
pobór wysokiego honorarjnm z ceny kupna, tu-; stąpiło w porozumieniu z Moskwą, gdyby się nie g  ̂ P ^ COKOlwieK naprzoa, ale nie 
dzież umniejszenie w ogóle ceny kupna o 500 z ł , była oparła Turcja. Polityka hrabiego Audrasse- masz obawy; aby się rozbiły. Żądania pre- 
które wziął z góry ed knpców tytułem honorarjnm! go dąży widocznie do uzyskania i owładnięcia liminarne Anglii w ogóle na wszelki wy- 
nadzwyczajnego. Zarzuca im nadt< iż za tanii tych zaborów, które Anstrji ofiarowała Moskwa padek przyznała Moskwa, 
sprzedali drzewostan, ponieważ’ komisja śledcza o- j w umowie reichsztadzkiej ale zarazem i do znie- Okręt wie7fiwv Monareh“  nnnłvnnł
szacowała wartość takowego na 6449 złr. Dzieje wolenia Moskwy, aby odstąpiła od tych zdoby- S wieżowy „aionarcn popiynąi
tej sprzedaży nie kończą się jednak aa tem, gdyż na' czyi które poza umową reichsztadzką zagarnąć “ orze Śródziemne. „Times ̂  donoszą, ze
żądanie wierzycieli tabularnych zabroniło staro- usiłowała traktatem sanstefańskim. Ztąd ta niby Moskwa zamówiła torpedy w Ameryce, 
stwo wycinać las ze względów racjonalnej go -' chwiejność, niby dwoistość polityki austrjackiej, Paryż 27. maja. „Journal des De- 
spodarki. ‘ J ~J_ —

po wyjściu z teatru echo tej cudownej muzyki 
dźwięczy w duszy słuchacza.

Wykonanie „Wilhelma Telia" i powodzenie 
tej opery zależy głównie od chórów i dlatego też 
prowincjonalne sceny zazwyczaj nie przedstawiają 
tej opery. Na naszej scenie, dzięki głównie sta­
raniom p. Jareckiego „Wilhelm Tell" wykonany 
został wcale dobrze. Chóry śpiewały poprawnie, 
orkiestra odegrała uwertarę przyzwoicie. Z so­
listów należy się wszelkie uznanie pannie Gabbi, 
tndzież pp. Kóhlerowi i Zakrzewskiema. Pani Skal­
ska małą swoją partyjkę (syn Telia) odśpiewała 
z wdziękiem, a pani Gnćrard, którą pierwszy raz 
mieliśmy sposobność Błyszeć, możemy powinszować 
czystej intonacji i pełnego, a do modulacji bardzo 
nadającego się głosn. Lekka trema, nieodstępna 
przy pierwszym występie, niepozwoliła nam wpra­
wdzie poznać całej siły jej głosu, ale to cośmy 
słyszeli pozwala mieć nadzieję szybkiego postępu 
P. Zboiński zasłużył na oklaski za odśpiewanie z 
odpowiednim wyrazem recitativa w pierwszym akcie, 
o p. Mikulskim zaś godzi się powiedzieć, że partję 
swoją drugim razem śpiewał o wiele lepiej niż na 
pierwszem przedstawienin.

I
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Z Izby sądowej.
Przemyśl, 26. maja.

Po czterodniowem trwania skończyła się wczo­
raj rotprawa główna przeciwko dwom tntejszym 
adwokatom dr. Jl. i Sm., których nazwisk dlatego 
nie wymieniamy w całości, ponieważ zależy na tem 
niewinnym ich rodzinom, a osoby interesowane i 
bez tego wymienienia znają obn. Przewodniczył 
sam prezydent tutejszego trybnnałn obwodowego 
p. TruszJ; sędziami asesorami byli pp. Nennel, Scala 
i Stobiecki; protokolistą Zahradnik. Dra II... bronił 
dr. Doliński, dra Sm.... zaś dr. Dulemba, obaj mło­
dzi kencypienci adwokaccy. Ława przysięgłych skła­
dała się przeważnie z obywateli miejskich.

Do wytoczenia śledztwa przeciwko adwokatom 
dałe powód doniesienie p. Władysława Mniszka, 
współwłaściciela wsi Ostrowa pod Przemyślem. Po­
czątkowo obejmowało ono 9 pnnktów obciążających. 
Akt oskarżenia zrednkował je na estery, a apela­
cja na dwa. Sprawa kręci się ściśle około cyfer i 
wyrachowań, i gdybyśmy ją ze wszystkie mi szcze­
gółami pedanemi w akcie oskarżenia chcieli wyłn- 
szczać, stałaby się zupełnie niezroznmiałą dla szer­
szej publiczności. W krótkości tedy istota czynn 
jest następującą :

Majątek Ostrów, należący do najpiękniejszych 
W Przemyskiem, jest w połowie własnością p. Wła­
dysława Mniszka, w drngiej połowie zaś własnością 
jego małoletnich dzieci, których matka za wcześnie 
odnmarła.

W przeciąga niedługiej administracji swojej p. 
Mniszek pepadł w takie dłngi, że obecnie na po­
łowie jego oszacowanej na 68.000 zaiatabnlowano 
przeszło 100.000 zł., a w połowie r. 1874 naci­
skany przez wierzycieli i zaległościami podatke- 
wemi, musiał się narazić nawet na egzekneje mo-

W teatr&e hr Skarbka.
W poniedziałek dnia 27. maja 1878.
doohód HENRYKI ŁADNOWSKIEJ.

Po raz pierwszy:

K U R  J E R  L J O J Y S K I
Obraz dramatyczny w 6. odsłonach z francuz, 

pp. Moreau, Girandin i Delaconrt.
Początek o godzinie wpół do 8mej wieczór.

, podczas gdy ona ciągle dąży do utrzymania u- bats‘ ‘ umieszczają telegram z Berlina:
S S 2 2 .  “ iSES' Zaproszenia? na kongres wyprawiono jużskntek chwilowy, lecz wkrótce potem cięcie zosta­

ło sądownie wzbronione tak, że kupcy zdołali wy­
wieźć dębinę tylko w wartości około 1000 złr., 
część ściętej masieli pozostawić, a wezwawszy no - 
tarjalaie Mniszka i adwokatów o zwrot reszty snmy, 
otrzymali takową drogą ugody z adwokatami, dr. 
II.,. jednak do rachnnków sekwestralnych peda- 
nych sądowi załączył edpis kontraktn wspomaione- 
go jako allegat, i rachnnki te odpowiednio do wy­
równania cyfry ułożył. Taką jest osnowa pierw­
szego faktn zarzneonego oskarżonym. (Dok. n.)

Gospodarstwo, przemysł i handel.
Lw ów  dnia 24. maja. ( S p r a w o z d a n i e  

I z b y  k u p i e c k i e j . )  Ceny za 100 kilogramów 
paritas Lwów. Według jakości:

Pszenica czerwona od 10‘— do 10*50 zł., biała 
od 10 25 do 10 75 zł., żółta ed 9*50 do 10*— zł. 
jesienna —•— do —*— zł. ‘Żyto od 6*— do 6*40 
zł., średnie — .— do — •— zł. łJęezmień browar, 
od 6*75 do 7*— zł., pastewny od 6*— do 6*25 zł. 
*Owies ed 5 95 do 5*75 zł.— ‘Groch do gotowania 
od 6 25 do 6*75 zł., pastewny od 5*75 do 6*— zł. 
‘Wyka od 4*25 do 4*50 zł. — ‘ Bób od 8 25 do 
9-—  zł. —  ‘Kukurudza stara od 6*50 do 6 75 zł., 
nowa od 6*25 do 6*75 zł. — ‘Rzepak zim. od
 do — *— zł. — ‘Rzepak letni od 11*— do
12*— zł. — ‘Lnianka od 11*25 do 12*— zł. — 
*Nasienie lniane od — *— do —*— z ł.— ‘Nasienie

własnych, ale i co do zdobyczy moskiewskich, 
jak już tam były ograniczone. wczoraj. Jeżeli wszystko dobrze się skoń 

czy, natenczas traktat, który ma zastąpić 
traktaty: sanstefanski i paryzki, będzie pod­
pisany w Berlinie. Rezultat ten należy za­
wdzięczać usiłowaniom Szuwałowa i następ-

We wtorek dnia 28. maja

WILHELM TELL.
Lwów, z Izby handlowej, 27. majft. 

I. Akcje za sztukę
(bez kuponu bieżącego.) słr w. a.

Wiedeń 25. maja. 
Powszecłuiy dług pań 

•twa (sa 100 złr.)
Renty anatr. w banki < 6 pro.

» „ wsrebr. 6 „
_  1839 całe losy (m. k.)

J.JŁ1889 V* losn „ n • •
S H 1864 po 260 słr. w. a. 4 pr.
■g-2 1860 „ 600 „ „ 6 „
£ .2  1860 l 100 • ;  . .
T, l®64 ,  100 l . . .
£ « t y  zaet dom. po 120 zł. 6 „

* a n* . . !
Obligaei indeb.fiiz&ft.

(100 u.) 
GaUeyjakio . . .
Bokc ióakie . [

luu* publiczne pożyczki. 
ioT *W  Łriot* ePr*lx>

iorekie poż. kol. po iS» rf. 
o procentowe .

Turecka pofyozh* koL ^  41

Akcje, habłowe. \
Uuatij. po 200 zł. 180 .  ̂

■enered. A c t  Ges. 200 złr. 
Zakłau kredytów; ’ i| *,»,, ;n

przemysłu......................
Zakład kred. węgiD(. 200 złr. 
Towarz. oakont. niźezo-auetr.

p<» 600 złr. . , . 
Krauoo-au&rijaclue po 100 z łr .  
Franof-- wę.c 'srskie p o 200 złr.
G U. lift '

płacą | żąóti. 
rłr. w. »

62 66 
65 10 

334 — 
332 — 
108 -  
114 26 

!1 75
140 5'
141 26 
7206

86 20 
8226

84 40

100 -  

76 80

If
217 i 
196

730 —

62 70 
65 25 

386 
8 3 4 -  
108 60 
114 50 
122 26 
Al -  
1 4 2 -  
7220

86 50 
82 75

86 60

100 25 
76 60

9 1 -  
62 50

2 1 8 -  
196 60

7̂ 5 
■A- 
A _

Galie, bw k dla bandin i przsm.
po 300 cfcr. . . , . •

Gaiieyjshi Zakład Stred.
po 200 słr............................

Banka naród, aaotr. po 300 złr. 
Unionb&nkpolOOzłr. . . . 
Yereinsbank po 100 złr. . . 
Yerkebrsbank po w. po 140 złr. 
Wiedeński Bankreroin po 100 

złr. w. a...............................

Akcje kolei.
Albrechta po 200 d r . . . .
AlfÓldzkiej po 200 złr. sreb. . 
Dniestrzańskiej „ „ „ .
Elżbiety „ „ m.k. .
Ferdynanda północnej po 1000

złr. m. k ..............................
Franciszka Józ. po 200zł. w. a. 
Kolei gal. Karola Lud w. po 200

złr. m. k...............................
Łwow. Czei. Jasska po 200 zł. 
Morawsko Szlązka (centraln.)

po 200 złr...........................
Anat:, półn. zach. po 200 zł. sr.

„ s lit. B. pc 100*1. sr. 
Rudolfa po 200 złr. srebr. . . 
Siedmiogród, po 900 zł. w.a. sr. 
Staatseieenbahn Gesoilsohaft

200 złr. w. a........................
SUdbahn po 200 słr. srebr. . 
Tramwaj wied. po 200 złr. . 
Węgiersko-galioyjska (£apk.)

po 200 złr. . . . . . 
Węgier, półnoon. wsohodn. po

200 złr. srebr......................
Węgier, wscfc (Ostb.) pokOOzł. 
Węgier, zaebodn. (Wwtb.) po 

e. . . . .

płacą |żąca. 
złr. w. a.

7 9 9 -
6 7 -

801 
57 60

9525 96 76

7 9 - 80 —

11650 1 1 6 -

17876 17425

2062 — 
1 2 9 -

2067 — 
12960

24760
12125

2 4 8 -
12176

lf8  60 
33 60 

513 75 
108 —

1 0 9 -  
3450 

1 1 4 -  
104 —

256 76 
78 -• 

1 6 2 -

26725 
78 60 

152 60

82 26 82 76

112 6° 113 —

1O860 109 —

Daily Telegraph otrzymał telegram z Bu­
karesztu datowany z d. 22. maja tej treści:
„Upały pogorszyły zdrowotny stan armii mo- . .
skiewskiej’. Oprócz tyfusu, który panuje ciągle cy tronu niemieckiego, 
i wcale się nie zmniejsza, zaczęła już tu i ów- Paryż 26. maja. „Journal deś Debata"
dzie występować cholera o znamionach epide- donosi: Podróż Szuwałowa osiągnęła najpo-

»  Moskwa przyzwala n , 
owoce. W niektórych wsiach Mołdawy miały Przeołozenie kongresowi traktatu sanstefan- 
już miejce manifestacje za przyłączeniem Moł- skiego. Wszystkie niocarstwa przystąpiły do 
dawy do Moskwy. Lud wierzy, że car daruje tego oświadczenia. Pierwsze posiedzenie w 
mu grunta bojarów i duchowieństwa. Rząd ra- Berlinie 11 czerwca
muński przejęty jest obawą, że manifestacje A tftnv 25 maia Tnrcv strzelali dnprzybiorą wkrótce jeszcze większe rozmiary, a . A ie i iy  -do. aja. lo rcy  strzelali do
pokonać ich nie może, bo z jednej strony wszelka konsula angielskiego na Krecie, Sandwitha,
władza w Mołdawie spoczywa w ręku Moskali lecz chybili. W  miejscowości Yerani ba-
którzy nietylko sami nie przeszkadzają, ale na- ’ szybożuki zamordowali kilku chrześcian.
wet nie dozwalają aby władze rumuńskie prze Paryż 26. maja. Ajencja HavasaM po-

ę i s s , ie/ r odj  poroz"ffir * mi8dzysię do ncznć prawnych i moralnych, nie jest w Moskwą a Anglią, i donosi, ze Niemcy pra- 
stanie w umyśle nieucywilizowanych chłopów wdopodobnie jutro wystosują do wszystkich 
wzbudzić niewiary do komunistycznych obieca- mocarstw zaproszenie na kongres. Podstawy 
nek Moskali." pojednania i formuła zaproszenia są dotąd

|]e8ZCŁ o n d ^ d .  26. maj». ,Observer“ pirce:
I T\ J • i * l i  • _ • »_ i  • j  •

Kol gal Ludwika . . . 249 fO 251 -
, Lwow -Ozem. J&ssy . . . 110 75 122 75

Banka Mf>, gal po iOO zŁ. 248 50 251 50
a kred gal. po 200 złr. ■ . . 216 — 220 —

n. Listy u st. za 100 sir 
(bez knpona bieżącego.)

Tow. kr»J S pr, w. a. . , 84 — 84 85
„ a  b 4 pr. w. a, i 79 25 80 2h
a a  „ 5 pi, ikrn, . . 84 - 84 86

Banku tóp, gai. 6 pr. . . , , 89 06 90 —
Gal. zakł. kred. wtoie. 6 nr. . . 91 75 m  —

DI. Liaty dłużne za 100 złr. 
Ogólnego rufn. kredyt, zakła­

du dla Galieji i Bukowiny 6r/. 90 25 91 30
IV. Obligi sa 109 słr.

Indaumiaaoyjao galicyjskie . . . 86 20 87 10
Fot. kraj. s r. 1878 pe 6 pr. . . 89 60 91 —
L.-ey Kii?nta Krakowa . . . . 14 — 15 50

.  . Stanisławowa , . , 20 — 22 —
V. Monety.

Dukat L 'isudejski....................... 5 54 6 64
Dukat 383****’« .................. ....  . 5 57 5 66
N&poi«o2.dor . . . . . . . . 9 53 9 63
Pćhbipeijał rosyjski.................. 9 65 9 85
Rubtil rosyjski srebray . . . , 1 76 1 86
Rubel rosyjski papierowy , , , 1 20 1 22
100 Marek nieasieckich . . . . 59 — 60 -
Srebro....................... .... 103 50 105 50
Kupoay w crebrze....................... 103 25 105 —

W

Akcje przemysłowe.
Budotr. Tow. SBatr. po 200 sbt. 

a a wiad. po 1* słif 
a t&moh. post. po 10C cl

L i s t y  z a s t a wn e  
iza 100 zł.)

Bodencred. allg. oster. 4pr. sr.
.  spłao. w 33 lat 6 pr. wa. 

Gal. Tow. kred. ziem. 4 pr. w. a. 
» « .. 6 pr. w. a.

Galio, bank hipot. 6 pret. w. a.
a Zakł. kr. włość. 6 pr. „ 

Towarz. kred. miejskie 6 pret. 
Bank nar. anstr. m. k. 6 pr. . 

a s » W. a. 6 a

Obligacje pierwszeństwa 
kol. za 100 zł.)

Albrechta po 300 złr. 6 pret.
100 złr................................

Alfóldzkie po 200 złr. 6 prot.
sr.ebr. w. a..................

Czeska z 300 złr. 5 pr. sr. w. a. 
Elżbiety po 6 pr. sr. w. a. . . 

a em. 1862 6 prot. . . 
s om. 1870 6 .  . .
.  em. 18725 ,  . . 

Ferdynanda pół. 6 pret. m. k.
,  ,  6 „ w. a
> a o a srebr.

Gal. K. L. 300 złr. 6 pr. sr. w. a.
a II. ein. 6 -rei 
a III. em. 1 371 UK) .
„ IV. em. i -300 Ił. 6 pr.

Lwow.Czerń,,!»««. T. ir.
300 złr. S pr-jłi ^  >?Kr. 'e i

płacę1 Żąda. 
>;łr. w. s.

110 —

9160 
78 76 
84 
89 26 
91 60

98 60

69 5C 

68- 
04.

92 60 
85 60 
89 — 

108 —
97 76 

I.C6 — 
02 75

101 -
9 9 -98 —

110 V
9 2 -

84 60 
89 50 
92 26

9870

68 76

68 26

9426 
8 8 -  
86 76 
89 60 

103 60 
98 26 

106 60 
108 26 
10160 
100 -

79 76 80 26

Lwow. < en, Jasa. O. ais. 1867 
300 Jat. 6 pret. *rebr. w. a.

Lwow. Cztirn. Jas. in .em . 1868 
30C złr. ^ pr. srebr. w. a. .

Lwow. Czer. Jasa. IV. en,  1&/2 
800 złr. 5 prot. srebr. w. a.

Rudolfa po 800 złr. w. a. 6 pret. 
srebr. w. a . .....................

Radolfa em. 1869 po 800 złr. 5 
prot. srebr. w. a. . . .

Radolfa em. 1872 pe 890 sir. 6 
pret. srebr. w. a. . . .

Siedmiog dzkiej na 200 złr.
6 pret.  ................
Papiery loteryjne 

(sztnka).
Zakład kredytowy dla bandin 

i przemyśla . . . . .
Klaiy po 40 złr. m. k. . . .
Keglevich po 10 słr. m, k. . .
Krakowska po 20 złr. . . .
Palffy po 40 złr. m. k. . . ,
Rudolfa po 10 złr. m.k. . .
Ks. Salm po 40 zlr. m. k. . .
St. Genois po 40 zlr. m. L. .
Stanisławowska (pożyczka) po 

20 złr. w. a..........................
Waldstein po 20 złr. m. .
Windisohgr&tz p o 2 0 d r .m .k .

(Dewizy 3miesięczne.)
Berlin 100 mark. . . . .
Frankfurt 100 mark . . .
Hamburg 100 mark
Londyn 100 funt. szt rł 

;r**i>kóir

i Dotąd gabinet angielski nie powziął żadnej 
' w' —  stanowczej uchwały co do propozycji Szu-

792© 

7175 

6776 

7626 

7459 

74 10 

64 —

16226 
29 60 
14 26 
14 75
27 78 
1460 
88 60 
7-9 26

*050
28 —  
26 25

5885 
58 8* 
58 85 
2055 
47 9 i

Wiedeń d. 27. maja, 
godshta 5. minut 50. prsod połndsiesa 

Akejt kred. 222 70. Angle-aut: 96 —
Kolei Kar. Lłd. 250.70 Kolei potea —
Unionsbank 58.80. Napolesnder 9 57— 

UsDoscbianis silne.
Berlin d. 25. maja. Rus. Bonkn. 201.70. <'**•«- 
dii. A st. 367.—. Lombardem 120.—. GaHzier 104 20 

Ruslnier 31.— . OMtarr.-Bwjkaotrn 168.-—.
Usposoblsnie mdłe.

Kasa galic. Tow. kredytowego.
Kapuje. Sprzedaje.

5°/, Listy zastawne opróez ku­
ponów 100 złr. po 84 — 84 50

4 Listy zastawne oprócz ku­
ponów 100 złr. po 79 25 80 —

Lwów d. 27. maja 1878.

79 75 

72 — 

68 —  

78 75 

74 80 

74 40

64 50

162 76 
80 6C 
14 76 
1526
28 25 
1 6 -  
89 —
29 75

2160 
28 26 
26 76

59 05 
59 06 
<*■9 ■"'5 

120 80 
S 95

P o c i ą g i  k o l e j o we .
Odchodzą ze Lw ow a:

Podtag zegara lwowskiego.
DO KRAKOWA: o godzinie 11 min. 23 przed północą 

(pociąg pospieszny); o godz. 4 m. 63 rano (pociąg 
osobowy), o  godz. 4 minut 59 po połndnin (pociąg 
mięszany).

DO PODWOŹiOCZiYSK: (z Podzamcza): o godi. 11 m 80 
wieczór (pociąg osobowy); o godz. 12 m. 47 w po­
łudnie (pociąg mieszany).

DO PODWOLOCZYSK: (z głównego dworca): o god. 5 
min. 57 rano, (pociąg pospieszny); o godz. 11 min. 4 
wieczór (pociąg osobowy): o goa.„ 12 min. 25 w po­
łudnie (pociąg "ięszany).

DO CZERNIOWIEC: o go linie 7. minut 5 rano (po- 
ciąg pospieszny] ; o godz. 11 minnt 45 wieczór (po­
ciąg mięszany); o godz. 12 min. 50 z południa (po 
ciąg mięszany).

Przychodzą do Lwowa:
Z KRAKOWA: o godzinie 5 minnt 42 rano (pociąg po­

spieszny); o góaz 9 m. 47 wieczór (pociąg osobowy 
o godz. 11 m. 28 przed południem (pociąg mięszany);

Z PODWOLOCZYSK: (aa dworzec w Podzamczu): o go­
dzinie 8 minnt 22 rano (pociąg osobowy); o godz. 3 
m. 29 popołudniu (pocii mięszany)

Z PODW OLOCZYSK: (na dworzec lwowski główny): o

fodzinie 11 m. 8 wieczór (pociąg p o s p ie s z n y )  o godz. 
min. 58 r^no (pociąg o bowy); o godz. 8. m. 59

wałowa takiej, któraby ostatecznie miała 
służyć za podstawę do uregulowania spor­
nych punktów odnoszących się do warun­
ków kongresu. Jakkolwiek wiadomość, że 
porozumienie to osiągnięto, jest przedwcze­
sna, to widoki ku temu się nie zmniejszyły.
Wieść o zmianach w gabinecie jest fał­
szywą.

Budapeszt 27. maja. „Budapester i 
Corresp." donosi z Wiednia dnia wczoraj- i 
szego: Komisja budżetowa delegacji węgier­
skiej ukonstytuowała się na dzisiejszej kon­
ferencji i naznaczyła swe pierwsze posie-1 z cźi 
dzenie na jutro rano. Podkomitet dla spraw 
marynarki i komisja wojskowa delegacji wę­
gierskiej odbędą jutro swe pierwsze posie­
dzenia. Komisja dla spraw zewnętrznych ma 
być na wtorek zwołaną na posiedzenie, na
którem Andrassy udzieli wyjaśnień, jakie „  . ■
złoży w delegacji przędli tawskiej co do kre- J* asystenta z płacą rocz“ ^ ania, maiua j. nn °  , lodatkiem rocznym 180 złr. w. a- Podania mąjią
dytu 60-milionowego. . ayć wniesione do dnia 10. czerwca 1878 roku.

R z y m  27. maja. „Opimone dowodzi, Ubiegający się mają złożyć dowód odbytego
że Izby francuskie mają obowiązek wziąć egzaminu z rachunkowości. Pierwszy rok służby
pod dyskusję i przyjąć traktat handlowy, i jest prowizoryczny, 
powiada: Inne postąpienie sprowadziłoby* Lwów duia 24. inaja 1878.
przykre skutki dla obu krajów. 1 Z  dyrekcji Galicyjskiej Kasy osgczęanosct.

po południu (pociąg mię: any).
1ZERN10WIEC: o godzinie 10 minut 15. wieczór (po­
ciąg pospieszny); o godz. 4 m. 5 rsno (pociąg nu?' 
szany): o godz. 8 m. 10 popołudniu (pociąg mięszany

odesłane

K O N K U h S



Zakład wodoleczniczy

w Sassowie
o tw a rty m  został

z dniem MS. maja h.r
Oprócz hydroterapii racjonalnej we 

dług zasad postępu, zaprowadzam lecze 
nie elektryką i zarazem kąpiele elektry­
czne, jako najnowszą zdobycz w dziedzi- 
uie wykonawstwa lekarskiego.

Umieszczenie chorych i kuchnia od 
powit dzą wszelkim wymogom hygieny 
specjalnym wskazaniom leczniczym.

„Potrzebujący i żętycę mieć będą.“

Dr. Władysław Bogdański,
byty sekundarjusz Szpitala Powsze- 

2436 1—3 chnego we Lwowie.

Urząd pocztowy w Narajowie 
poszukuje zaraz

ekspedytora,
który byłby takie pomocnym przy go 
spodarstwie.  2587 2—4

\ A 7  H  n t r r o  p° irzędniku-Y bez n 
• w  v ł v /  w  tAi trzymanja, poszukuje 

miej*ea do zarodu  doma, do wdowca lub 
tei do dwojga 'Szych osób: W iado­
mość powziąś^.- można pod literą S. B. 
post.^ ^t. L^ów.

Majątek
<to aąhycla  lub te i zadzierza- 
w it n it m . oddalony cztery mile od Lwo- 

dobrej glebie, przestrzeni 1700 mor 
gćĄ|, w tern łąka i las w odpowiednim 
stoąmnku do potrzeb gospodarskich, dom 
miemkalny wygodny, wszelkie budynki 
prze walnie murowany. Bliższa wiadomość 
w bltrze  Wg o mecenasa _!»■ 
bata we Lwowie. 2609 3 - 8

J i m n y f t .
Wody mineralne 

i Żętyca.
K u m y s  odszczególniony medalem 

zasługi na krajowej wystawie rolniczo-
przemysłowej i uznany przez wszystkie
fakultety medyczne i pierwszorzędni 
powagi lekarskie, jako jedyny radykał-powagi lekarskie, jako jedyny rady 
ny środek przeciw suchotom, katarom, 
kaszlom, chrypkom, niedokrewuości, w 
wycieńczenia sił i ogólnej niemocy; 
przeciw leniwemu trawienin, bezsenno­
ści itp. Jest to jeden z najpewniejszych 
środków krew czyszczących i eżywiają- 
i-ych organizm.

Równocześnie mam zaszczyt uwia­
domić szanowną publiczność, ie jak 
przedtem tak i tego roku urządziłem  
w ogrodzie Miejskim (Pojezuickim) czę­
ściową sprzeda! wód mineralnych, 
chłodnych i grzanych tak krajowych 
jakoteż zagranicznych, knmysu, żętycy, 
wody sodowej, soli Karlsbadzkiej, ma- 
rienbadzkiej, grzanego mleka, pastylek 
itp. w połączenia z w3zelkiemi wygo­
dami. — Pawilon otwarty c o *  
dziennie od 6 . rano do 9. 
godziny wieczór.

Dokładając wszelkich nsiłowań, ahy 
szanowna Publiczność była jak najsta­
ranniej Ł obsłużoną, polecam się łaska­
wym wiglęćodn | 2496 3—?

J a n  I f t m a t o w i c ż
ul. Kopernika L 3.

Nakładem księgarni

F. H. RICHTERA
w e  L w o w i e  w yszła:

F r a n c u z k a
posiadająca także języki polski i niemie 
cki, życzy sobie towarzyszyć jakiej Pani 
w podróży do Paryża na wystawę. Zgło­
sić się pod adresem: Bayer Leon fry­
zjer ul. Teatralna 1. 7. we Lwowie.

2438 4 6

Zabawa towarzyska dla dorosłych dzieci.
nłożył A ..K .  2428 3—?

Cena 60  ct., pocztą 65 ct.

Apteka w Radziechowie
poszukuje

m a g is t ra  farmacji
lub też asystenta uzdolnionego Bliższa 
wiadomość n właściciela. 1-535 1 - 3

K A W Ę
n a j l e p s z e g o  i czystego aromatyczno 
m o c n e g o  smaku, także jedef^gatunek 
najlepszego i czystego, jednakowoż s ło f t -  
s z e g o  smaku za pój-%i|a ąo ct

Zielon^^wę Ceylon
w ogóle jujwyższym gsfunkom co do mo- 
cuego^smaku i eremy się równającą w 
najpiękniejszym ziarnie za pół kila po 
łÓO i 104 ct

B la d e  g a tu n k i k a w y  
zupełnie czystego i dobrego smaku, za 
pół kilo 75 i 80 ct. 2530 1—3

poleca

O. T. WmCKŁER
2530 we LWOWIE. 2 —3

WYGRANO
czba 38 zł. 200.00''.

D z i e r ż a w a
600 morgów ziemi ornej czarnej po­

dolskiej w jednym kawałku, 250 m, łąk i 
pastwisk dodaje się rocznie sekcję lasu ma- 
terjałowege twardego 10 morgów. Propi­
nacja czyni 1000 zł. rocznie, jest gorzel­
nia z starym aparatem, wołownia, dom 
mieszkalny i budynki gospodarcze muro­
wane w bardzo dobrym stanie i dostate-

Do wygrania!
1. czerw ca

na promesę pożyczki z r. 1864]
. zł. 200.000, 20.000, 15 000, itd. 

Cena promesy zł. 4.7-5.
4  ciserwca

na Los loterji rządowej
zl. 100 000, 20.000,“.5.000, 1.C00 itd. j 

Cona losu 2 zł.
fantow ej 

rzecz  
dla

W e n z e l p l a t z ,
są pomieszkania z pościelą, oświetleniem, 
usługą i czyszczeniem sukni od 1 złr. 25 
ct. do 2 złr. dla jednej osoby, a od 2 zlr. 

50 ct. do 4 złr. dla dwóch osób.
Do licznego odwiedzania zaprasza naj 

uprzejmiej
W . B E N E S,

2514 3—6 w ł a ś c i c i e l  ho t e l u .

I W *  L osy  loterji 
bogato w yposażone; na r: 
budow y sa li gim nastycznej 

Tow arzystw a Sokół. 
Cena losu 20 ct. 

2099  c------------------------ r  2 2
Do nabycia 

w handlu płócien i he rbaty

Pi. ScHiMą i Syna
we Lwowie, Rynek 45.

Losy tylko za nadesła­
niem gotówki wysyłane bywają.

czne. Dzierżawa może być wzięta na lat 9 
Zasiano pszenicy 105 kor., żyta 45 kor., ję 
czinienia 115 kor., owsa 166 kor., grochu 
i wyki 60 kor., kartofli 600 kor., buraków 
10 mor., koniczu 135 mor., lucerny 6 mor. 
Iuwentarz żywy doborowy i narzędzia roi 
nicze za bardzo przystępną ceuę mogą być 
kupione n i miejscu. 2504 2 —3

Bliższej wiadomości udzieli b i u r o  
J .  B i r b l e g o  we Lwowie, rynek Nr. 40 
Dalsze pośrednictwa nie mają miejsca.

w szelkie cierpienia nerw ow e w jeduei 
chwili nstępnją po użycia pigałek anti-ne- 
wraglijnych Dra-Gronier. Skład w Paryża 
w aptece p. Levassenr, rne della Monnaie., 28 
w Krakowie w aptece p. Trauczyńskiego przy 
ulicy Florjańskiej — we Lwowie w aptec.

§. Piotra Mikolasch. W Warszawie w skła- 
ach materjałów aptecznych, pp. Ferd. Aug 

Gallego i J. Mrozowskiego. 1844 9 ?

Najtaniej 
S K Ł A D  F A B R Y C Z N Y

SŁO M KO W YCH
Kapeluszy damskich

u b r a n y e h  i  n i e a b i  m y c h
tudzież

kwiatów i p iór
poleca ‘ 2 4 8 8 .2

A D E L A  M E N T E L !
ul. Trybunalska l .  16, I . p iętro.

la a

M a i  M oraw M i
POMADA

przeciw  piegom ,

M Ą K A  i w y r o b y ;
młyna parowego

br. Romaszkana
w H orod en ce.

SKŁADY WE LWOWIE: 
ulica Sobieskiego 1. 3.
Płac Krakowski I. 9.

2388 l t - 1 2 .

c. k . n o ta r ju sz  
przeniósł swoją kancelarję 

W G r = p o d  I •
1 p lac M arjacki, róg ul. Kopernika

dom Fentbera we Lwowie.
2493 4— 16

J. W - Becka z Poznania,
nietylko usnwa piegi i różne plamy, 
jakoteż wyrzuty z twarzy, lecz nadaje 
przytsm jej świeżości, białości i deli- 

katności. 2358 8 3
Słoik kosztuje 2  z ł.

Dostać można w głównych składach 
na Galicję n pp. aptekarzy : Z. Ruc- 
k era  we L w ow ie  i J. Skakalskiego 
w Podgórzu, p. Kraków, we Wiedniu 
w aptece J. Weissa pod Mnrzynem.

i* Wojna na Wschodzie i*
w skut«k której nasz kandnl ekiportewy do krajów  

znasza  nai, nasza
Naddunajakich m petnis nstał,

F a b r y k ę  t o w a r ó w  z e  s re b ra  c h iń s k ie g o
sapełnit zwinąć i  a t u t  olbrzymie zapaiy, przepysznych wyrobów z« irebra chińskiego, 

znacznie niżej eeny fabrycznej wyprzedać.niżej eeny fabrycznej wyprze 
Zupełne cenniki *  ostaną na żpdanie frtnke przesłane.

6 łyżeczek .
8 łyżek 
6 not ów 
S widolców  
1 chochla 
1 choekalka 
1 cukierni es ka ,

zł.
S W  Zniżone c e n y :
dawniej— teraz

3.50 1.50
7.50 2.80
7.50 2.80
7.50 2.80
5.— 2.30
3.50 1.50

14.— 8.—

1 malin iezka 
1 para licktarzów
0 podkładek na noże
1 szezypee na cukier . 
8 nożćw dezerowyeh . 
6 widelców dezerowyeh 
Solniezka

1962 1 - 4
dawniej —  toraz 

zł. 5 .—  2 .—
.  8 .—  3 . -
.  5.—  2.70
_ 2.50 1 . -
.  0.—  2 50

0 .—  2.50
0.70

Najaowszy fa m  i tur spinek do manzaetów po 1 zł. —- Korki z główka zwierzęeia 
do 40 ct. puszka na papierosy 2 zł. —  Dalej piękne taco, imbryki i czajniki, ubiory na 
story, żyrandoli, podstawki na ja ja , wykłnwacte do zębów, garnitury na ocet i oliwę i 
wiele innyeh artykułów po zdnmiewajpeo tanich cenach.

Pnedewuystidem proszę zauważać -----  •
i 7‘uw I wszystkie te 24 sztuk razem w elegan-
s I bwy I cżiem etui dawniej 24 zł., teraz 10 zł.

To same przedmioty ae srebra Britanta w ilości 24 sztuk w elrganekiej szkatułce 7 ał.
Zamówienia sa pobraniem peeztowem lnh gotówką natychmiast i sumiennie,

E . P B E I S , W  Jen, R oth en th u rm n traaae S r , 2 9 .

Mir. A . Pieńka

35Anticatarrlialiciim”
przeciw wszelkim katarom błon 

śluzowych dla osób dorosłych i 
dzieci.

Z ió łk a  te sporządzone na pod­
stawie badań naukowych, składają się 
z najskuteczniejszych ziół i korzeni, 
działają wybornie przeciw wszystkim 
zapaleuiom kataralnym : krtani, prze­
wodów oddechowych, oskrzeli p łu c ; 
leczą gruntownie katary pęcherza, ma­
cicy i pochwy macicznej, a ułatwiając 
trawienie, czyszczą krew.

Paczka dnźa 80 c t ,  mała 40 ct., 
wraz z sposobom użycia.

DRA A . P L E N K A
PROSZEK na kaszel

Smakuje i działa bardzo dobrze.
Pudełko z opisem użycia i dyete- 

tycznem objaśnieniem 40 ct.
D r. A. P ie ń k a

proszek na trawienie.
Niezrównany w kwasach żołądka, 

paleniu w żołądku, odbijaniu, braku 
apetytu, osłabieniu trawienia, hemo­
roidach, dlatego jest nieocenionym 
środkiem domowym. 2532 1—6

Pudełko z opisem użycia i dyete- 
tycznem objaśnieniem 70 ct.

(Najwyższy c. k. patent z dnia 28. 
marca 1861 roku, zabezpiecza wszy­
stkie te środki od fałszowania.)

Do nabycia we LwOwie w apt. p. 
Piotra Mikolascba, i w większych mia­
stach anstr. węg. monarchii.

O przyjęcie na skład w innych 
miejscach za znacznym rabatem, upra­
szam udawać się do apteki „zum Mob 
ren“ w Grazu.

Ekspedytorka lub ekspedytor
pocztowy znajdzie natychmiastowe u 

mieszczenie przy urzędzie pocztowym w 
S o l i n i e  koło Ustrzyk dolnych. 2519

P o s z u k u j e  s i ę

maszynisty
4o prowadź-nia mlecarni parowej nastała 
posadę rc-czną lub na czas kilka miesięci 
jesiennej od połowy lipca. Zgłosić się dc 
zarządu eko: omiczuego w K o n i l i c h i i c ł l  
poczta Pomorzany. 2523 2—3

P. T. panom podróżującym,
udającym się do miejsc kąp:elowyth
K a r l s b a d z i e  .  M a r l e n b a d ż i e
F r a n z e n s b a d z i e ,  podaję do 

mej wiadomości, że
w  P r a d z e , w  h o te lu

nprzej

„zum Erzherzog Stefan,"

K r ó l ik i  Karany
la p in s  h e lie r s

(wyszczególnione medalem na wy­
stawie lwowskiej) są do nabycia 
w majątku księcia Jerzego Czar­
toryskiego samce i matki na roz- 
płodek, sztuka od 6—10 zł. w. a., 
opasowe na kuchnią od 40— 50 ct, 
za sztukę. 253 i—3

Łaskawe zamówienia u J. M;el- 
ickiego w Wiązownicy.

Ekspedytor pocztowy
natychmiast arutynowany znajdzie natyenmiast a naj- g. 

dalej od 1. czerwca umieszczenie p rzy j?  
0. k. urzędzie pocztowym w Jaw oro- 
wie; zupełnie wolui od wojska mają;® 
pierwsza ństwo. 2529 2 - 3  i®

0 ® ® ® 0 0 ® ® ® ® ® ®  » • • • • • • • •  • • • • • • • 0 ® ® 0 ®

Paryzkie i wiedeńskie meble |
bardzo eleganckie, trwałe i  ta n ie .

• /. Mm. Ą% Mj. Franki, stolarz i tapicer,
magazyn założony r. 1835, odznaczony 9 medalami.

(A ZERESNI
, włoskie ||H j 
) codziennie świeże i i

w handlu

St. Markiewicza
we i.wowie, w rynku 1. 42.

Bióro wvwiadow(-ze
J u l j i  W ito s z y ń s k ie j

we L w o w i e  w Rynkn pod Nr. 26. 
ma do postręczenia rodowite Niemki, po­
siadające język fraueuski, angielski i mu­
zykę do ukończenia. Tudzież Polki wy­
kształcone, jakoteż i nauczycielów wy­
kształconych w języku francuskim , nie 
mieckim i muzyce dla klas wyższych i 
niższych. 2513 2 3

128/1878.

O g ło s z e n ie . Q O O O O O  - O O O O O Q

Na mocy aktu fundacyjnego 
statutów p̂. Stanisława hr. Skarbka
% r. 1843, tudzież zatwierdzonego

Ł. I I .
przenoszą z dniem 25 maja 1878 swą

P R A C O W N IĘ  
sukień damskich

(do nowej lokalności) pod 1. 5 4  
u l. H a lick a  I . piętro. Wchód 
przez ganek, Inb od ul. Fredry 1. 2. 

2520 (przez bramę.) g—7

przez wys. rząd statutu organiza 
cyjnego z dnia 17. marca 1875 r. 
znajdzie 50 dzieci w sierpniu r. b. 
umieszczenie w Zakładzie sierót i 
ubogich w Drohowyżu, w powiecie 
Żydaczowskim

Zakład przyjmować będzie dzieci 
obojęj płci. religii chrześciańskiej1, 
bez względu na miejsce ich uro­
dzenia i stan, jeśli tylko pochodzą 

rodziców w Galicji stale zamie­
szkałych. Pierwszeństwo mają ślu­
bne lub nie ślubne dzieci bez ojca 
i matki, nie mające wcale żadnego 
majątku dostatecznego na swoje 
utrzymanie, ani krewnych, któryby 

prawa do utrzymania ich by 1 • 
obowiązani i ten obowiązek speł 
nić mogli Tylko w razie, gdyby 
uie było dostatecznej liczby sierót, 
przyjmowane będą dzieci, mające 
wprawdzie rodziców, ale tak ubo 
gich, iż nie są w stanie dzieci 
swych utrzymać. Chłopcy, którzy 
mogą być do Zakładu przyjęci, 
winni mieć najmniej siedm ?aczę- 
tych, a naj więcej dziesięć lat ukoń­
czonych, dziewczęta zań najmniej 
sześć zaczętych, a najwięcej ośm 
lat ukończonych.

Zwierzchność gminna, opiekuu. 
względnie rodzice, lob osobs 

prywatna pragnąca w Zakładzie 
umieścić dziecię, ma imieniem tegoż 
wnieść prośbę do podpisanej Dy­
rekcji w Drohowyżu, poczta Miko­
łajów, załączając następujące do- 
kumenta:

a) świadectwo ubóstwa, przez 
zwierzchność gminną i miejsco­
wego plebana;

b) metrykę chrztu;
c) świadectwo zdrowia, wydane 

przez lekarza;
d) świadectwo szkolne, jeśli 

dziecko w szkole publicznej nauki 
pobierało.

Zaopatrzone powyższemi doku­
mentami prośby wnosić należy naj­
później do 1. lipca r. b. Podauia 
wniesione później będą mogły być 
dopiero w następnych terminach 
przyjmowania sierót uwzględnione.

Wnoszący prośby zostaną w na 
leżytym czasie o przyjęciu sierót u 
wiadomieni i do odstawienia tychże 
do Zakładu zawezwani.
W Drohowyżu d. 16. maja 1878. 
Z  d y r e k c j i  Z a k ła d u  s ie r ó t  

i  u b o g ic h  w  D ro h o w y ż u .

Kto z Wiednia
czeg ok o lw iek  potrzebu je , w spraw ach kupna, 
sprzedaży, wymiany^ rea ln ośc i, p ożyczk i p ie­
n iężnej, pom ieszk ania , posady w yższe j kate- 
g o r ji ,  b liższych  w ia d o m o śc i, kom isu  w sz e l­
k ieg o  rodzaju  itp . Dalej
podania do tronu cesarskiego

w  spraw ach  p o lityczn ych  i p rzem ysłow ych , 
m iano.w icie pod a tk ow ych , dochodzeń n w y so ­
k ich  i n a jw y ższych  w ład z, uzyskanie lub 
spien iężen ie  ‘ ‘z 0 3 1  5  — 11

p rzy w ile jó w
zech ce  się udać do is tn ie ją ce j od 1 
c. k. w y s . rząd upow ażnionej

Jeneralncj a jencji austrjackiej.
w-e “W iedn iu , i. Bauernm arkt 14 , 

przy  dołączen iu  50 c ł .  w  m arkach lis tow ych  
a otrzym a od pow iedź  n iezw łoczn ie .

18 lat, przez

w e  W i e d n i u ,  Ł e o p o l d s i s i d t ,  O b e r e  D o i i a u s t r a s n e  N r .  9 1 . f
obok Schollerhof. Jr
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» ® ® ® ® e ® o ® ® «  @ » ® o ®  ® » ®  9 ® ® ®  ® « ® o  ®  » ® o $ o o ® ® ®

Promesy ns losy % r. 1864
4 zł. 50 ct. i stempel.

C iągnienie już 1. czerw ca!
Główna tog grana 2 0 0 .0 0 0 !

?.łr. 20.000 ) 5.000 10.000 itd.
W poprzedniem ciągnieniu 
tych losów w y g r a n o

na prom esę p r z e z n a s  wydaną.
200.000 złr.

W acłis lergesch a ft der A dm in istration
we W IEDNIU 2  w e  W IEDNIU
W ollzeile  13. U J  -MTŁz W ollzeile  13.

Cb. Cohn. 1999 7— 101

Codzienn ie d w i 
razy  poczta  i 

s la c ja  te leg ra ­
ficzna.

16 Cl
we W ęgrzech.

O statnia stacja  
k o le jow a  

(T  r e n c  h i n“ 
W aagt halbahu.

Od w ielu  set lat znane C iep lice  s iarczan e  od 29 do 32 stopni Reauinera p rze c iw  g o ś ć c o w i 
reum atyzm ow i, n ew ra lg iom , porażen iom , chorobom  naskórnym  i w  k ościach , s ła b ośc iom  sy fllity - 
cznym , zo łzom . P o r a  r o z p o c z y n a  się 1. m aja Od l. p uździe ru i ku pora z im ow a . Ż ę ty ca , w o ­
dy m ineralne, k ąp ie le  ig liw io w e  i żH a z iste , p ły w a ln ia , w ie le  z kom fortem  urządzonych  h otelów  
i dom ów  pryw atnych , donre restau racje  i k a w ia rn ie , cod zien n ie  p rzedstaw ien ia  teatraln e, dobra 
o rk ie s tra , w ypożycza ln ia  książek , ba le , k on certa , apteka i pyszny park dla P, T . p u b liczn ości. 
L ekarze k ą p ie low i: D r. Ventura, radca sanitarny, dr, N agel- Dalsze ob jaśn ien ia  udziela  n a jch ętn ie j

2023 8 -1 0  Zarząd kąpielowy.

gorzkieSaxlehnera źródło

H u n Y a L i  J a n o i .

o

czysta, tudzież

Iranla i
podług przepisu Will. Lee, 

najlepszej jakiści utrzymuje na
składzie

A p te b a  p o d  G w ia zd ą  0

PIOTRA MIKOLASCHA o
2 0 5 9  we Lw ow ie. 6 — ?

O o o o o o  o o o o o O

Z A K Ł A D

mmmm
Franciszka Medweia

w Z a w a ło w ie ,
jest otwarty na lato od 1 5 .  k w i e t n i a  
i przyjmuje chorych za porozumieniem się 
listownem, zalecając wczesne kuracje wio 
senne. Poczta jest w miejscu, urząd tele­
graficzny w Podhajcach, stacja kolejowa 
Halicz. Traktjernia jest w rękach Dyrekcji 
Zakładn. Zakład zawiera w sobie parowe 
kąpiele, rzeczne kąpiele w Złotej Lipie i 
ż. tycę. 2142 8 —?

Zaldad w Rabce
u wód słonych jodo-bromowych 

Rozpoczęcie pory kąpielowej d. 1. czerwca.

Najobfitsza w swe składniki i najskuteczniejsza 
 i i .  woda gorżka --------------

rozbierana prz,.z I > ie b ig a  1870. B n n s e u a  l>-7 . F r e s e i i iu s y .a  1878.
Zdania znakomitości lekarskich:

d r  B a m b e r g e r  w e W ie d n iu .
stk ich  tych ch orobach , w  k tórych  w sk azan a  j e s t  w oda  gorżka ._____________________________

P ro f.

Radcy sanitarn. R a r o ia  d r . B e r t łe f f  w e
D a je  tej w od zie  od  dz ies ięc iu  lat p ie rw sze  m ie jsce  przed  innem i.

L w o w ie .

P r o f . d r . Y ir e h o w  w  B e r lin ie 'Zaw sze używ ana z  dobrym  
ch łym  skutkiem .

i ry -

P r o f. d r. C h a łu b iń sk ie g o  w  d a r s z a w i ży c ia  lek a rsk ieg o
n astręcza  tak ie zalety, jakiem i żadna inna w oda  gorżka  p o s z c z y c ić  s ię  nie m oże.

W u iid e r lic h  w L ip sk u , roz^zc™P r o f .  d r
jem n y  do zażyw auia. dla żo łąd k a  nie szk od liw y .

P r o f .  d r. S p ie g e lb e r g  w W r o c ła w iu .I . I. I.« t n nM.irf AAI I,1A All.AlflS ...I .1 n n I, OI*... V 4 . 11 "tak trw ale  i je d n o cz e śn ie , a przytem  nie szk od liw ie  na nerw y d z ia ła ła , ja k  ta

P rof. d r  S c a n z o n i L ic h te n fe ls  w W iirz b u rg u . "re4̂ !
stk ich  w ypadaa ch , gdzie  w sk azan ą je s t  u życie  w ody g orzk ie j.

P r o f .  dr. F r ie d r e ic h  w  H e id e lb e rg u .
skutku , nie pozostaw ia  n ic  w ię ce j do życzen ia ._________________

jfod w zględem  pew n ości 
•* ła g o d n o śc i w  sw ym

P r o f.
P r o f .

dr. B u h l w  M ń ic h o w ie . D zia ła  szyh ko, bez d o leg liw ości.

d r . N u ssba iim  w  M ń ic h o w ie . S praw ia  w  m ałych brana 
dozach pożądany sk u te* .

I
„Hunyadi Janos“ woda gorzka jest do nabycia we wszystkich składach wód 
1958 mineralnych i prawie we wszystkich aptekach. g—10

Właściciel: A n d re a s  S a x le h n e r  B u d a p e sz t .

I W O N I C Z .

R esta u ra cja  w ym ogom  od pow iedn ia , ż ę t y c a  
.•w c z a  co  dzień  w  m iejscu  sporządzan a , pom ie­
szkan ia  w ygodn e, lekarz  zd ro jow y , apteka, poczta  
i s ta c ja  telegra ficzna  w  m ie jsca , m uzyka s ta ło , 
fortepian , b ila rd , gazety  i gu stow n y now y d łu g i

fanek k ryty  do sp a cerów , a nadto m ie jscow ość  
o przy jem n ych  w y c ie cz e k  w a b iąca  uprzy jem n ia  
pobyt gośc iom .

W pzelk ie  zam ów ienia  na pracesełkę w ody, s o l i  
jo d o w e j i na m ieszkan ia  przyjm uj

2147 3— 3 Inspekcja Zakładu.

eben etfóien 6 .
fe$t Uran. Sufi.:

-p le
Jit®.

Rud) iu l̂ itKnMket 
Oi>lnatl»n.««nfłalt fSr

Gescłilecht8-Krankheiten
Bon 11*10

Med. I>r. B ise n z ,
amtglieB ber ffiłenet meble. 8ncultat, 
aBien , F r a n i e m , -  R l » K  2 2 .

‘ Werben Me frbełitbst nn-.
' f *

Bor,
fcrllbnren %'AUe Bon acbtrr

Kann aft gebełlt. 
Orbtn< tSflUd) Bon 11—-łOTr. b  »ltbbit*«»rrefBonb«n*bebou. 
WU n. werben OTeblenmeiieebcf»*t«. 
■ V  mr. M m i i  wntbc btnttS Bfe . łrwmiam łmn «mrr. Untnnf..

Zakład zdrojowo - kąpielowy w uroczej okolicy górskiej na podnóżu 
Karpat 403 metrów nad poziomem morza, okolony szpilkowemi 

lisami, w których cieniste spacery.
Szczawy słone alkal. jodowo-bromowe,

zalecane przez najznakomitszych lekarzy krajowych i zagranicznych w cierpieniach 
skrofulicznych, gośćcowych i dnawycb ; w rozmaitego rodzaju chorobach kobiecych, 
chorobach uszu skórnych i syfilitycznych. Zakład zawiera przeszł > 400 pokojów go­
ścinnych z pościelą lub bez tejże po cenie od 20 centów do 2 zł. dziennie, wspa­
niale nowe łazienki, łaźnię parową, staw, pływalnie, zimno kąpiele, łazienki z wody 
obojętnej, skład wód mineralnych, aptekę, leczenie wziewne (przyrząd Waldenhnrga) 
żętycę, zakład gimnastyczny, dom dla ubogie!-, cztery restauracjo, nowy hotel, wspa­
niałą Balę Balową, wyborną orkiestrę, za ład fotograficzny, sklepy, bazary własne 
jatki i piekarnię, czytelnię książek i gazet urządzoną przez księgarnię p. Dełzy, u- 
rząd pocztowy i telegraficzny w samym zakładzie.

P o ra  zd ro jo w a  od  1. czerw ca do 1. p a źd ziern ik a .
Do następujących stacyj kolejnych wys; ła zarząd każdego czasu wygodne po­

wozy i wózki. Do Tarnowa (10 godzin jazdy w potrzebie wygodnjr nocleg w Brzo­
stku.) Do Zagórza (5 godziu jazJy.) Z Rzeszowa odchodzi codziennie o 6. godzinie 
rano poczta osobowa wprost do Iwonicza.

Zamówienia na mieszkanie i powozy przyjmuje i broszury rozsyła frauco.
Dyrekcja zakładu w Iwoniczu.2502 2—3

Z  najwyższego rozkazu Jego c. k. Apostolskiej Mości. I
Bogato wyposażona przez c. k. dyrekcję dochodów loteryjnych 

gwarantowana

podaje
w e L w o w ie  u lica  J  a g ie lo ń sk a  1 3.,

do wiadomości, iż począwszy od 1. września 1877 
wydaje następujące

asypaty kasowe
5 procentowe za 14-dniowem wypowiedzeniem

6
ii

ii

30
90

i i i i

u 11

Wszystkie w obiegu będące 6̂2 procentowe asy gnaty ka- 
SOW6 z 90dniowem wypowiedzeniem oprocentowują się po 6 1|2°|o tylko 
do dnia 1. grudnia 1877., zaś 6 procentowe z 30dniowem wypowie­
dzeniem po 6°|0 tylko do dnia 1. października 1877.

D y r e k c j a .

W Austrji pierwsza c. k. uprzyw.

Fabryka mebli żelaznych,
s p a d k o b ie r c ó w  A u g . K its c l ie lt ,

c. k . liw eranta nadw ornego,
we Wiedniu, I. Karntnerstrasse Nr. 46 ('Heinrichskof). 

Meble ogrodow e, namioty ogrodowe, figu ry  do w odotrysków . 
2028 0E/~ Ilustrowane cenniki bezpłatnie i franco. 5—

S k ła d  we Lw ow ie u Edw arda G ebh ardta.

K a n t o r  w y m i a n y
c. k. uprzyw. gcJic.

akcyjnego Banku Hipotecznego
kupuje i sprzedaje

w s z y s t k i e  e f e k t a  t  m o n e t y  .

pod warankami najprzystępniejszemu

i  6 *0  U S T A  h i p o t e c z n e , !

V I .  P a ń s t w o w a  l o t e r j a
dla wspólnych wojskowych celów dobroczynnych,

z której czysty dochód przeznaczony jest na pomnożenie miejsc w wojsko­
wym zakładzie sierot w Fischau, tudzież na restaurację i ulepszenie w oj­

skowych domów kąpielowych w Karlsbadzie i SchOnau w Cieplicach
Ustanowione

5300 wygranych czynią razem 226.800. zł.
zawierając w sobie

4główne wygrane w ogólnej snmie 135.000 zł. renty papierowej
i
i
i
i

a t o :
główna wygrana na 100000 zł. renty papierowej

n 20000 „
B 1 0 0 0 0  „  „

. 5000 „
z 16 wygranemi poprzoduiczemi i następującemi. po 1000 z ł , 500 z ł. i 
300 zł. renty papierowej, daltj 10 wygraaycti po 500  z ł  ronty papierowej, 
w końcu wygrane w gotówce po 100, 80, 60, 40, 20, 10 z łr . w ogólnej

snmie 76 600 z ł.
Ciągnienie nastąpi nieodzownie dnia 4. czerwca 1878 .

L o s  k o s z t u j e  2  z ł .
Bliższe postanowienia zawiera plan gry, który nabyć można bezpłatnie wraz 
losami u „Abtheilung fur Staats-Lottcrien“ , Stadt, Kiemergasse 7, 2. Stock, 
im Jacoberhof we Wiedniu, tudzież w inuych miejscach sprzedaży losów.

L osy p rzy słan e , są wolne od opłaty . "

które Według prawa z dnia 1. lipca 1868 Dz. PP. XXXVIII. N. 93, 
i naj w. post. z dnia 17. grudnia 1871, mogą być użyte do lokowa­
nia kapitałów funduszowych, papilarnych, kaucyj małżeńskich wojsko­
wych, na kaucje służbowe i Wadja — są w tymże kantorze do nabycia.

Wszystkie polecenia z prowincji wykonują się bezwłocznie 
po kursie dziennym, bez doliczenia prowizji. 2173 11— ?

k. dyrekcji przychodów loteryjnych
we WIEDNIU, 1. marca 1878.
K a ro l Latour Thurm burg,

dyrektor loterji.c. k. radca dworu

SŁABOŚCI P IE R S IO W E

SYROP Z PODFOSFORANU WAPNA]
pp. G tR K IIA U K jT  e t  C le ,  Aptekarzy w Paryżu.

8, ulica Yirienne.
Od 1857 r. preparat ten wszedł w powszechne użycie. Leczy on katary, kaszle, chrypki 

- • ’ koklusz, zapalenie gardła 1 kanału odd ' .......................  ........
‘ iu  ‘ ------ ’ ' - - - -

Idechowego (bronchltes) ale nie;długoletnie.
pom y ś ln e  "

szybko powracają do póżądanego zdrowia i tuszy. Lekarze przypisuj, ''roąto, 
soku głowiastej sałaty i laurowych liśd  p. Grimault bardzo PF/.yjemnego «m*U-, kiedy 
idzie o wyleczenie katarów i kaszlów zwyczaj 

Dl* uniknienia licznych fałszertw i
„uzki koloru niebieskiego, stósownie    . _______

i podpis G R Im A U L T  et COMP. znajdowały siej na jednej etykiecie.
Dostać można w głównych aptekach w P0T>SCE i w A U ST R Y I.

rnaślaiorraictwa, ładieć ahy stempel rządowy fran- f i s  
e do prawa z 28 Listr-ipada 1873, marka fabryczna
flMP. sina fift iednei

ahaj— i? TT °  ~
Skład we Lwowie At aptekach pp,

0 —0 - 0 -
P. Mikolasoiha, Z.

- O — O —O - 
Ruckera i J. Beisera.

  »------

Wydawcy i włsAdoiala: J. Dobrzański i Ł  Gnm zo. Odpowiedpzlny redakćor Jan Dobrzański, Z drulwni sGazety Narodowej* pod zars^deą A. Skerla


